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Ś ro d a  S y lw e s tra p a p .  
C zw a ite k  Nowy Rok. O b . P . 

P ią te k  f  Im . Je z ., M a k ar.

przy witrzy-

Wąbrzeźno, czwartek 1 stycznia 1931 r.

D J ł ł* . ekeped. laietięcznie 1,50 zł z od- 
1 TZCGpiaŁtt • aoeaeniem przez pocztę 20 gr 
_____ W wypadkach nieprzewidzianych,-----  
■aaiu przedaiębioratwa. złożeniu pracy, przerwaniu ko> 

anikaeji, etrzymujęay ale zna prawa żądać pozatermi- 
awwyeh deatarczeh gazety, lub zwrotu ceny abona*

»tr. 34am. wiadomoeciacb polecanych 30 gr na pierw- 
0 gr. Rabatu udziela się przy ezęatem ogła. 

•zaniu. „Głoa Wąbrzeaki” wychodzi trzy rary tygodn. 
i to w poniedziałek, irodq i piętek. Skrzynka poczto­
wa 23. Redakcja i adminittracja 1. Mickiewicza 1t 
Telefon 80. Kon»o ezeteowe P. K. U. Poznał 204.252.

±

D z iś w sch ó d s ło ń c a 8 ,1 4 z a c h ó d 3 ,5 3

Ju tro ,  » 7 .4 5 3 , 3 4

P o ju t. „  w 7 ,4 5  » 3 , 3 4

Nr. 1 Rok XI

U progu Nowego Roku!
Z d aw a ło ib y s ię , ź e je s t to J ic ż b a ty lk o , z b ió r  

je d n o ro d m y ch je d n o ste k c z a su  —  i n ic w ięc e j. A  
je d n ak  k ry je s ię w  te j lic z lb ie , z m ie n ia n e j w  ró w ­
n y c h  o k re sa c h , ja k a ś d z iw n a s iła , z m u sz a ją c a d o  
z a d u m y  i re f le k sji.

W  ż y c iu  n a ro d ó w , o z y  w  ż y c iu  c z ło w ie k a , licz ­
b y , re je s tru ją c e k a ż d y  n o w y o b ró t z ie m i d o k o ła  
s ło ń c a , są  ja k  k a m ie n ie  lu b  s łu p y  d ro g o w e , o z n a ­
c z a ją c e ilo ść  p rz eb y ty c h  ju ż je d n o s tek  d łu g o śc i.

Z  ra d o śc ią sp o g lą d a w ę d ro w ie c n a  k a ż d y  n o ­
w y  z n a k  p rz e b y te j d ro g i. B o w ie m *  z n a k ta k i w ró ­
ż y  m u z b liż a n ie s ię d o c e lu : z e sm ę tn ą z a d u m ą ,  
c h o c ia ż tra d y c y jn ie sz u m n ie i w e so ło , sp o ty k a  
c z ło w ie k  k a ż d y  R o k  N o w y , z b liż a jąc y  ig o d o  k o ń ­
c a  w ę d ró w k i  ż y c io w e j —  śm ie rc i. Je d n a k ie  są  k a ­
m ien ie  łu b  s lu p y  d ro ig o w e , le c z ró ż n e  p o d  k a ż d y m  
w z g lę d e m  w  ż y c iu c z ło w ie k a i sp o łe c ze ń s tw a są  
p o sz c ze g ó ln e la t& .... C o d a ł sp o łe cz e ń s tw u p o l­
sk ie m u ro k u b ie g ły ? P o z o rn ie n ie p rz y n ió s ł o n  

ż a d n e j z a sad n ic ze j z m ian y , a n a o g ó ł c ięż k i b y ł i 
d e n e rw u ją c y d la lu d z i p ra c y i d la w sz y s tk ic h  
ty c h , k tó rz y  u m ie ją tro sz c z y ć s ię o d o b ro sp o łe ­
c z n e . P o w a ż n y  k ry z y s e k o n o m ic z n y  i d u ż e  n a p ię ­
c ie w e w n ę trzn y c h  s to su n k ó w  p o lity c z n y c h  n a d a ły  
ro k o w i 1 9 3 0 c h a ra k te r ro k u  n ie p o m y ś ln e g o  a n a ­
w e t d o p e w n e g o s to p n ia k ry ty c z n e g o d la p rz y ­
sz ło śc i k ra ju  i sp o łe c z e ń s tw a . D z ię k i je d n ak  n ie ­
sp o ż y te j e n e rg ji i m ą d ro śc i W o d z a N a ro d u , M a r­
sz a łk a Jó z e fa P iłsu d sk ie g o , w  o s ta tn im  k w a rta le  
te g o ro k u n a s tąp iła w  k ra ju w ie lk a z m ian a n a  
le p sz e , w ró ż ąc a sp o łe c z eń s tw u  sp o k ó j, m o ż n o ść  
p ro d u k c y jn e j p ra c y i z n a c zn ą u lg ę w  c a ło k sz ta ł­

c ie w a ru n k ó w  ż y c io w y c h . S p o łec z e ń stw o p o lsk ie  
o trz ą sn ę ło s ię z e sw ej b ie rn o śc i, a n a w e t p e w n e j 
u le g ło śc i, w  s to su n k u  d o  sz k o d n ik ó w  p u b lic z n y c h ,  

k tę rz y  d o  ż y c ia  p a ń s tw o w e g o c h c ie li w n ie ść  p ie r ­
w ia stk i a n a rc h ji i ro z k ła d u . W y b o ry  d o  Iz b u s ta ­
w o d a w c z y c h  p rz y n io s ły  z d e c y d o w a n e z w y c ię s tw o  

O b o z o w i Z d ro w e j M y śli P o lity c zn e j, re p re z e n to ­
w a n e m u p rz e z B e z p a rty jn y B lo k W sp ó łp ra c y  

R z ą d e m  z M a rsz a łk ie m  P iłsu d sk im  n p ^ c z e le . Z w y ­
c ię s tw o to  p o s ia d a d la P o lsk i w ie lk im i d o d a tn ie  

z n a cz e n ie i d la te g o  ro k u  1 9 3 0  n ie m o ż n a u w a ż a ć  
z a ro k  w  ż y c iu  n a ro d o w e m  n ie p o m y ś ln y , le c z ra ­

c z e j z a ro k  z w ro tn y . R o k n a d c h o d z ą c y , 1 9 3 1 , o -  
tw ie ra  d la P o lsk i 'lep sz ą e rę . P o w in n iśm y  p o w ita ć  
g o  n a d z ie ją  n a  d a lsz ą p o p ra w ę s to su n k ó w  w  k ra ­
ju , a te m sa m e m  i n a p o le p sze n ie o so b is ty c h w a ­
ru n k ó w  ż y c ia . P rz e d e w sz y s tk iem  z a ś n a p rz e ło ­

m ie s ta re g o  i N o w e g o  R o k u  m y śl n a sz a o ra z se r ­
d e c z n e u c z u c ia w d z ię c zn o śc i i p rz y w ią z a n ia p o ­

w in n y sk ie ro w a ć s ię k u  T e m u , k tó ry  u m ia ł sk ie ­
ro w a ć k u  le p sz e m u  Ju tru  p rz y sz ło ść  P o lsk i i o b e ­
c n ie n a d a le k ie j, s ło n ec z n e j w y sp ie M a d e rze sp ę ­
d z a  d n ie k o n iec z n e g o  w y p o c z y n k u . O b y  ro k 1 9 3 1  
b y ł d la N ie g o i d la n a s w szy s tk ic h  ro k ie m  w sz e ­

la k ich  p o m y ś ln o śc i! ...

Najważniejsze z życzeń noworocznych.
C z ło w ie k d z is ie jszy  i P o la k  n o w o cz e sn y  p o w i­

n ie n s ię z a s ta n o w ić  n a d  te rn , ja k  u n ik n ą ć  p o w in -  
s iz o w a ń b a n a ln y ch  i b ła h y c h , o tre śc i z u ż y te j i z a ­
z w y c z a j n ic n ie m ó w ią c e j. P o w in ie n z a d a ć so b ie  

d w a  p y ta n ia :

K o m u m a ż y c z y ć , a ż e b y d la ń ro k 1 9 3 1 b y ł 

sz c zę ś liw y ?

C o p o w in n iśm y  p rz e z  to  sz cz ę śc ie ro z u m ie ć ?

Je s t b o w ie m  k to ś , k o m u  te ż y c z e n ia w y ra z ić  
m o ż n a n a jsz c z e rz e j, n a jp e łn ie j, —  k to ś , n a  k im  d o ­

b ru  p o w sz e ch n e m u  i sp o łec z e ń stw u c a łe m u n a j­
w ięc e j p o w in n o  z a le ż eć , k to ś , c o  s tan o w i je ig o  n a j­
c z u lsz ą  tro sk ę i w  k im  o n o  n a jw y ż sz e sw e p o k ła ­
d a  n a d z ie je , ż e n ie z m a rn u je d la  p rz y sz ło śc i te g o ,  
c o  n a m  p rz e k a z a ła  p rz e sz ło ść i te ra ź n ie jsz o ść , —  
k to ś , c o z n a tu ry  i z is to ty  sw e j n ie je s t c z ę śc ią  
n a ro d u  o s ta te c z n ie sk ry s ta liz o w a n ą , a n i w  sw y c h  
id e a ła c h  i p rz e k o n a n ia c h u s ta lo n ą , a  p rz e c ie ż —  
z b u d o w a n ą je s t z n a jży w sz eg o , n a jce n n ie jsze g o i 
n a jsz la c h e tn ie jsz eg o m a te r ja łu m o ra ln e g o .

Je s t to  m ło d z ie ż .

Je j to n a le ż ą s ię n a jle p sz e , n a jg o rę tsz e , n a j­
se rd e c z n ie jsz e ż y c z e n ia w  te j c h w ili u ro c z y s te j, 
k ie d y w stęp u je m y  n a n o w y , m a rm u ro w y s to p ień  

Ju tra . S k ła d a ją c ż y c z en ia m ło d z ie ż y , sk ła d am y  je  

c a łe j P o lsc e .

T re ść ty c h  p o w in szo w a ń  i ż y c z e ń  je s t p ro s ta :  

—  n ie c h a j ta  m ło d z ie ż  s łu c h a  ty lk o  w ła sn y c h  n a t­

c h n ie ń i b ę d z ie w  z g o d z ie z e sw ą w io se n n ą n a ­

tu rą , k tó ra  z a w sz e ro d z i b u jn e  m y śli i p o ry w a d o  

c z y n ó w  sz la c h e tn y c h , id z ie z a sz tan d a re m  b e z in ­

te re so w n e g o  e n tu z ja z m u , z ry w a s ię z a w sz e w  o -  

b ro n ie w ła sn e j z ie m i p rz e c iw  n a jeź d źc o m , z ry w  

s ię z a w sz e w  o b ro n ie b o h a te rs tw a , u z n a je ty lk o  

w a lk ę  o tw a rtą , o d w ra c a  s ię  z a ś o d  p o d s tę p ó w , o d  

tc h ó rz o stw a  i sk ry to b ó js tw a , s ta je  p o  s tro n ie m ę ­

s tw a i p o św ięc e n ia , a o d rz u c a  z m ło d z ie ń c ze m  o -  

b u rz en ie m  w sz e lk ą  m a ło ść , in try g ę , p o tw a rz , p ro ­

w o k a c ję , o b łu d ę i p e rf id ję .

Ż y c z m y  te j m ło d z ie ż y , ż e b y  b y ła ta k ą , ja k ta , 

k tó ra w b re w  z rz ę d ze n ie m  m a ło d u sz n o śc i, so b k o -  

s tw a , w y g o d n ic tw a i s łu ż a ls tw a w y p o w ie d z ia ła  

p rz e d ć w ie rć w ie k ie m  w o jn ę sz k o le ro sy jsk ie j, a  

z a ra z  p o  te m  s ta n ę ła  w  sz e re g ac h  re w o lu c ji p rz e ­

c iw  p rz e m o cy c a ra tu .

N iec h b ę d z ie ta k ą , ja k o w i .p o d c h o rą ż o w ie , 

k tó rz y  p rz e d  s tu  la ty d rż e n ie m  śm ie r te ln e j trw o ­

g i n a p e łn ili ro sy jsk ie g o  d e sp o tę i p ie rw s i d a li h a ­

s ło p ło m ie n n e d o  lis to p a d o w eg o z e rw a n ia s ię o r ­

łó w  p rz e c iw  c ie m ię z cy .

N ie c h  b ę d z ie ta k ą , ja k  ta , c o  p rz e d  la ty  d z ie ­

s ięc iu tłu m n ie z a p isy w a ła s ię d o sz e reg ó w , g d y  

g ro z ił n a ja zd  b a rb a rz y ń s tw a , —  i n ie ż a łu ją c  sw e j 

k rw i, ig in ę ła lu b z w y cię ża ła z ty m i, c o p o d w o ­

d z ą Jó z e fa P iłsu d sk ie g o ro z g ro m ili b o lsz e w ic k ą  

n a w a łę .

M ło d z ie ż  p o lsk a n ig d y  n ie sz ła z a c iem n o śc ią ,  

le c z z a w sz e z a św ia tłe m . P rz e w o d n ik ie m  je j b y ły  

n a w e t w  c z a sa c h n a jw ięk sz eg o  re a liz m u s ło w a  

„ O d y  d o  m ło d o śc i" ; —  Ju trz e n k a  S w o b o d y  i Z b a ­

w ie n ia S ło ń c e , k tó re m i w ita ł W a rsza w ę w y c ią g ­

n ię ty z lo c h ó w P ro m e te u sz P o lsk i, p rz y k u ty  d o  

m o sk ie w sk ie j a rm a ty  W a le rjan  Ł u k a siń sk i.

Ż y c z m y te j m ło d z ie ż y , ż e b y  ro z p a lo n e m  ż e la ­

z e m  w o li i ro z są d k u  w y p a liła w  so b ie  p o k u sy  s łu ­

c h a n ia d e m o n ó w  c iem n o śc i, ż e b y  w y tę p iła w  so ­

b ie n a ro w y c z a rn o sec in n e , ż e b y u m ia ła z ry w a ć  

ju d a szo w e s id ła ta rg o w ic k ie j p ro p a g a n d y , ż e b y  

s tra sz n y  ja d  ta rg o w ic k i, z a p u sz c z o n y  w  k re w  p o l­

sk ą  p rz e d  s tu  p ię ćd z ies ię c iu  la ty , u m ia ła  z e  sw y c h  

ż y ł w y p ę d z ić . C e z ary  Je lle n ta .
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^ ^ S k o ń c z y ł s ię s ta r y  r o k , p e łe n  t r u d ó w , z n o jó w  

^ c ie r p ie ń .

P r z e z  c a łe  ż y c ie  ź y je m y  n a d z ie ją . T e m b a r d z ie j  
w ię c  w  c h w i li , g d y  s ię  z a c z y n a  r o k  n o w y , k a ż d y  

ż  n a s  b e z  ż a lu  ż e g n a  r o k  s ta r y , ja k  g d y b y  z  u d e ­

r z e n ie m  g o d z in y  1 2 - te j w  n o c  s y lw e s t ro w ą k o ń ­
c z y ły  s ię w s z y s tk ie je g o  d o ty c h c z a s o w e  z m a r t ­

w ie n ia  i k ło p o ty . Z  ja lk ie m ź e u p r a g n ie n ie m  k a ż d y

l

IX

-

w y c z e k u je  w y b ic ia o w y c h  d w u n a s tu  u d e r z e ń  z e ­
g a r a , b ę d ą c y c h  s y g n a łe m , ż e  n o w y  r o k  ju ż  s ię  z a ­

c z ą ł . Z a p o m in a m y  w te d y  o  w s z y s tk ic h  m in io n y c h  

z ły c h  c h w ila c h . Ś c is k a m y  s o b ie r ę c e i ż y c z y m y  
s p e łn ie n ia  w s z e lk ic h  p r a g n ie ń  i m a r z e ń . W s z y s t ­

k o  c o  ż y je , je s t w te d y  w e s o łe  i r a d o s n e .
N ie  b e z  r a c ji w  w ie lu  k r a ja c h  N o w y  R o k  je s t  

z a r a z e m  ś w ię te m  d z ie c i. K tó ż b o w ie m , je ś l i n ie  
d z ie c i , je s t n a j le p s z y m  s y m b o le m  p o g o d y , r a d o ś c i

................. .................................................  ।  — -T ।  ।  । ■! —

Sylwester
H e j! H e j! S y lw e s te r ! W e s o ła  n o c !
P o m n is z  —  ja k  o n g iś  p r z o d k o w ie . . ?  
K u lig ie m  s a n e k  je c h a ła  m o c  —  

p a n ie n k i —  p a n ie , p a n o w ie !
H u c z n r l  g w a r n o  —  a  ś n ie g  s ię  s k r z y ł —  
a  m ? /tk a r —  a  lu d a  m r o w ie .. .

K a ż d y  p o d  la r w ą  o b l ic z e  k r y ł  —  

a  w in o  s z u m ia ło  im  w  g ło w ie !

S tro jn o ,  —  b u ń c z u c z n o  i g w a r n o  —  w e s o ło  —  

N a d  g ło w ą  c a łu n  g w ie ź d z is ty !
Ż a r ty  i ś m ie c h y  w  o k o ło  —  
c h o ć  m r ó z  i s k r z ą c y  —  s ia r c z y s ty !

J e d z ie m  k u l ig ie m !  —  N ie c h a j  s ię  b u d z i  

s ą s ia d  —  n ie c h  f la s z ę  w y c ią g a - - - - - - !
Z a je d z ie m  p r z e c ie  d o ń  w e  s tu  lu d z i  —  
n ie c h a j s m u tk o w i u r ą g a !
H u c z n o !  b u ń c z u c z n o !  —  T a k  o n g iś  b y ło - - - - - -

A  d z iś ?  A c h ! S ło d k i B o ż e !
C ó ż  s ię  to  ?  C ó ż  s ię  z  n a m i z r o b i ło  ?  —  
C o  to  d o p r a w d y  b y ć  m o ż e ! ?

J a ik ą ź b y  m in ę  m ia ł k a r m a z y n  ta k i —  
g d y b y  o b a c z y ł  —  p o d  ja k ie m i z n a k i  
m y  d z is ia j ś w ię c im y  S y lw e s t r a !?

P a l k a c i w s z y s tk ie  d o m o w e  r e je s tr a !

P a l  k a c i d o m o w e  o g n is k o !

Historia obecnego kalendarza w Polsce.
Z  o k a z j i N o w e g o  R o k u  p o z w o lę  s o b ie  p r z y p o ­

m n ie ć m iły m  c z y te ln ik o m  h is to r ję o b e c n e g o  k a ­
le n d a r z a  w  P o ls c e . N ie  p o w s ta ł o n  ta k  le k k o ,  
g d y ż  s p o r o  k r w i u p ły n ę ło  o d  n ie g o  p o d c z a s p ię ­
c io le tn ie j w o jn y  n a  I n f la n ta c h . D u ż e  z a p a n o w a ło  

z a m ie s z a n ie w s k u te k  b łę d ó w  w  k a le n d a r z u  J u l -  
ja ń s k im , g d y ż  c o  r o k  z o s ta w a ło 1 1 m in u t , s k u t ­
k ie m  z ły c h  o b l ic z e ń . P o c z ą tk o w o  n ie  z w r a c a n o  n a  
to  u w a g i, a le  g d y  z  m in u t u c z y n i ły  s ię  g o d z in y , a  

z g o d z in  —  d o b y , w te d y  b y ło  ju ż  n ie  d o  z n ie s ie ­
n ia . P o ls k a  m a  s p e c ja ln ą  z a s łu g ę  w  te j d z ie d z in ie ,  
g d y ż  A k a d e m ja  K r a k o w s k a  w y s tą p i ła  z  p r o je k te m  
r e f o r m y  k a le n d a r z a . R e k to r , w y b i tn y  m a te m a ty k  

i p r z y ja c ie l K o p e r n ik a , M a r c in  z O lk u s z a  o p r a c o ­
w a ł d z ie ło  p o d  ty tu łe m  „ D e  r e p a r a t io n e c a le n d a -  

r i“ . D z ie ło  to  w y w o ła ło  w ie lk ie  n ie p o r o z u m ie n ia ,  
g d y ż  w y tw o r z y ły  s ię  d w a  p r z e c iw n e  o b o z y . G d y  
p a p ie ż  L e o n  X  z a in te r e s o w a ł s ię  p r a c ą  M a r c in a  i  

k ie d y  G r z e g o r z  X I I I p o w o ła ł k o m is ję , k tó r a  z a ­

tw ie rd z i ła  p r o je k t , w te d y  n ie p r z e k o n a n y  p r o f e s o r  

L a te s  n a p is a ł d z ie ło  p o le m ic z n e , z  p o w o d u  k tó r e ­

g o  m u s ia ł w y e m ig r o w a ć  z  K r a k o w a . W  r o k u  1 5 8 2  
o g ło s z o n o  r e f o r m ę , k tó r ą o d r a z u p r z y ję ły W ło ­

i b e z tr o s k ie g o  w e s e la . Z  k im ż e  ta k  s i ln ie  z w ią z a ­

n e s ą  ż y c z e n ia i n a d z ie je lu d z i d o r o s ły c h , ja k  z  
d z ie ć m i, w s tę p u ją c e m i d o p ie r o  w  ż y c ie , ta k , ja k  
w  n ie  w s tę p u je  ó w  N o w y  R o k ?

A  w ię c  n ie c h ż e  i d la  n a s w  P o ls c e  d z ie ń  N o ­

w e g o  R o k u  b ę d z ie  d n ie m  o g ó ln e g o  w e s e la  i r a d o ­
ś c i . N ie c h  w  k a ż d y m  z  n a s  ż y w e  e c h o  z n a jd z ie  n a ­

d z ie ja , ż e  r o k  te n  b ę d z ie  le p s z y m  o d  p o p r z e d n ie ­

g o , ż e  w  n a s z e m  ż y c iu  z b io r o w e m  m in ę ły  ju ż  z łe  
c h w ile , k tó r e  ja k n a js z y b c ie j p o w in n y  z a p a ś ć s ię  

w  n ie p a m ię ć . S k ła d a ją c  s o b ie  n a w z a je m  ż y c z e n ia , 
c h c ie jm y , b y  s ię  p r z e d e w s z y s tk ie m  s p e łn i ło  n a s z e  

p o w s z e c h n e p r a g n ie n ie : —  a ż e b y ś m y n a s tę p n y  

r o k , 1 9 3 2 , w ita l i w  c h w i li je s z c z e s i ln ie js z e g o  
s k o n s o l id o w a n ia s ię m o c n e j p o l i ty c z n ie i g o s p o ­
d a r c z o  P o ls k i .

—  o  —

Z a  p a r ę  g o d z in  ju ż  z a m r z e  r o k  s ta ry  
n o w y  n a d c h o d z i —  ju ż  b l is k o !
O to  S y lw e s tr a  d z iś  n o c ! . . .
O ! ta k a  c h w ila  p ó łn o c n a  —  to  m o c !
W  ta k ie  ta jn ik i je s t o n a  s p o w ita

I la k ie m  c ię  s z c z ę ś c ie m  o z ło c i —  
ja k o  te n  c u d n y  —  c o  c z a s e m  r o z k w ita

•  k w ia t  ś w ię to ja ń s k ie j  p a p r o c i .. .
T y le  p r z y n a jm n ie j n ie c h  z a c h o w a  d u s z a  

w  s p a d k u  s w y c h  o jc ó w  —  
ż e  —  c h o ć  s ię  c ia ło  w y z b y ło  k o n tu s z a  —  

i ty le  p r z e s z ło  o g r o jc ó w  —  
n ie c h a j p o k a ż e —  ż e z p o g o d n e m  c z o łe m  

ja w ić  s ię  m o ż n a - - - - - -

A  w ię c —  b r a c ia  —  s p o łe m  —
w  tę  S y lw e s t r o w ą  n o c  c ic h ą  —  c z a ro w n ą  —  

u tu lm y  s e r c a  —  c o  s k a r g ą  w y m o w n ą  

r o k  c a ły  p ła c z ą  

n a d  d o lą s o b a c z ą !
i c h o ć  n a  c h w i lę  z b ą d ź m y  s ię s m ę tn o ś c i .

Ś m ie jm y  s ię  s z c z e r z e
A  m o ż e  w  p r z y s z ło ś c i
z a  w s z y s tk ie  n a s z e  p o k o r n e  p a c ie r z e  
ż y c ie  r o z p o c z n ie m  w  ś m ie c h u  —  w  w e s o ło ś c i !

B o i . K a r p iń s k i.

c h y , P o ls k a  i H is z p a n ja . N ie k tó r e  k r a je  b y ły  je s z -  
J o f f r e 'a p r z y  ż y c iu .

c z e  n ie z d e c y d o w a n e , a  n a jd łu ż e j o p ie r a ła  s ię  A n -  

g l ja , b o  a ż  d o  k o ń c a  p r a w ie  X V II I  w ie k u . P a n u ją ­
c y  w ó w c z a s w  P o ls c e  k r ó l S te f a n  B a to r y  e n e rg i­

c z n ie  p r z y s tą p i ł d o  z m ia n y  k a le n d a r z a  i n ik t n ie  
p r z y p u s z c z a ł , ż e n a k r e s a c h  p ó łn o c n y c h , a ż d o  
R y g i , z a c o f a n ie n ie k tó r y c h  o b y w a te l i s p o w o d u je  

s p r z e c iw . W te d y  S te f a n  B a to r y  p o s ła ł d o  R y g i h e ­
tm a n a  l i te w s k ie g o , L w a  S a p ie h ę , z p o le c e n ie m  

w s z c z ę c ia  u k ła d ó w . O p o z y c jo n iś c i b y l i  je d n a k  ta k  
b a r d z o  z a c ie k l i , ż e  d o s z ło  d o  w a lk  n a  n o ż e  i k i je .  

Z a jś c ie  w  k o ś c ie le  ś w . J a k ó b a  w  R y d z e  d a ło  s y ­
g n a ł d o  o tw a r te j r O b e l j i . P r z e c iw n ic y  r e f o rm y  k a ­

le n d a r z o w e j z a w ła d n ę l i n a w e t p r z e jś c io w o  R y g ą .  
D o p ie r o  d y p lo m a ty c z n y  ta le n t h e tm a n a  L w a S a ­
p ie h y  d o p r o w a d z i ł d o  te g o , ż e  w  r o k u  1 5 8 9  p o -  
w a ś n io n e  s t r o n y  p o d a ły  s o b ie  r ę c e  i o p o z y c ja  o -  

s ta te c z n ie u le g ła . A le k i lk a  o s ó b , ja k  a d w o k a t  

M a r c in  G ie s e , B r y n ik a i in n i, z o s ta ło  ś c ię ty c h  n a  

p la c u  R a tu s z o w y m  w  R y d z e . B y ły  to  n ie z a w o d n ie  

c a łk ie m  z b y te c z n e o f ia r y , a le  i w ó w c z a s t r a f ia li  
s ię  lu d z ie , k tó r z y  u p r a w ia li  o p o z y c ję  d la  o p o z y c ji .

Na Nowy Rok!

J u ż  m in ą ł r o k  s ta ry , m in ą ł ja k  g o d z in a ,  

Z  n im  te ż  p r z e m in ę ły  n ie je d n e  c ie r p ie n ia .
I o to  R o k  N o w y  p iz y c h o d z i d z iś w  n o c y ,  

I s w o ją  w s z e c h w ła d z ą  ś w ia t c a ły  o to c z y .

D z is ia j o  d w u n a s te j , s k o r o  p ó łn o c  m in ie ,  

T o  —  „ D o s ie g o  R o k u "  —  z u s t w s z y s tk ic h  po- 
(płynie,

I  —  „ N ie c h B ó g d a z d r o w ie ! N ie c h a j błogo- 

(sławi!" —

A  c z y  to  s ię  s p e łn i , n ie je d n y c h  c ie k a w i .  
J a  z g ó r y  z a z n a c z a m , ż e  ja k o  r o k  s ta r y ,  

T a k  s a m o  R o k  N o w y  z a ż ą d a  o f ia ry ,  
A  c h o ć  n ie je d n e m u  s z c z ę ś c ie m  w  o c z y  b ły ś n ie ,  

T o  d r u g im  z n ó w  w  z a m ia n  p o to k  łe z w y c iś n ie .

B o g u  to  w ia d o m e m  ja k im  k o m u  b ę d z ie ,  

K o m u  o n  k a m ie n ie m  n a  p ie r s i u s ię d z ie ,  
A  k o g o  o n  w  s z c z ę ś c iu  w z n ie s ie  ja k  n a jw y ż e j ,  

W s z y s tk ic h  z a ś  k u  ś m ie r c i o  r o k  o n  p r z y b liż y .
P o z a te m  p r z y jm ijc ie  i m o je  ż y c z e n ia :  \

—  „ N ie c h  w a s te n  r o k  n o w y  s z c z ę ś c ie m  opr^mie-

I  ja k  w o n n y  b a ls a m  k o i w a s z e  b ó le ,  
Z a ś  n a s z e j O jc z y ź ^ i^ . 4a ja ś n ie js z ą  d o lę ! '* —

Ojciec św. modli sią 

o zdrowie Marsz. Joffre'a
—  P a r y ż 3 0 . 1 2 O jc ie c ś w . w y s to s o w a ł d o  

N u n c ju s z a A p o s to ls ie g o w  P a r y ż u  p is m o  n a s tę ­

p u ją c e j t r e ś c i .

„ P r z e k a ź c ie J o f  o w i s p e c ja ln e b ło g o s ła w ie ń ­

s tw o  O jc a  ś w . , k tó r  m o d li s ię  z a  n ie g o  o  ła s k ę ."  

(— ) P a c e l li .

Brawa.
— Paryż, 3 0 . 1 2 .  i le ty n  o  s ta n ie  z d r o w ia  gen. 

J o f f r e a , w y d a n y C o d z , 1 9 .5 0 S tw ie r d z a , że 

s ta n  c h o r e g o  s z y b k ię  p o p r a w ia , je d n a k ż e  po­

m im o te g o s ła b a j n a d z ie ja u tr z y m a n ia gen.
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Sprawy Polski przed
N IE M IE C K IE  P R O T E S T Y  I

G e n e w a . 2 3 -c ie p o s ie d z en ie R a d y L ig i N a ­
ro d ó w  o d b ę d z ie s ię w  G e n e w ie d n ia 1 9 s ty c z n ia  
p o d  p rz e w o d n ic tw e m  p rz e d s ta w ic ie la N ie m ie c .

N a p o rz ą d k u  d z ie n n y m  z n a jd u je s ię o k o ło 3 0  

sp ra w . t  • • t .
Z e sp ra w  d o ty cz ą c y c h  P o lsk i, R a d a L ig i z b a ­

d a w  d z ied z in ie p o lity c z n e j 2 sp ra w y , d o ty c zą c e  
s to su n k ó w  p o m ię d zy  L itw ą  i P o lsk ą . Je d n a  z ty c h  
sp ra w  w y su n ię ta z o s ta ła w  sp ra w o z d a n iu  K o m is ji 
k o m u n ik ac y jn o  - tra n z y to w e j i d o ty c z y  p rz e sz k ó d  
w  sw o b o d z ie tra n z y tu , s tw o rz o n y c h  w  w y n ik u  o -  
b e c n e g o s ta n u ty c h s to su n k ó w , ja k ró w n ie ż z a ­
rz ą d z e ń , ja k ie w in n y  b y ć w y d an e  w  c e lu  p o ło ż e ­

n ia k re su te j sy tu a c ji.

Venizelos w

D n ia  3 0 . 1 2 . o  g o d z . 9 ,2 5  ra n o  p rz y b y ł d o  W a rsz a w y  p re m je r G re c ji E le u th e rio s V e n ize lo s . —  N a  
d w o rc u  p o w ita li g o śc ia p . p re m jer S ła w ek , p o se ł G re c ji w  W a rsz a w ie p . L a g o u d a tis , p rz e d s ta w i­

c ie le M . S . Z , i c z ło n k o w ie p o se ls tw a g re c k ie g o .

O  g o d z . 9 -te j m in u t 2 0  p rz y jec h a ł d o  W a rsza w y  
z g o d n ie z z a p o w ied z ią , p re z e s m in istró w  G re c ji 
V e n iz e lo s ra z e m  z m a łż o n k ą .

P re m je ro w i g re c k ie m u to w arz y szy w y ż szy u -  
rz ę d n ik  m in is te rju m  sp ra w  z a g ra n ic z n y c h  o ra z se -  
k re ta rz o so b is ty .

D w o rz e c  k o le jo w y  p rz y b ra n y  b y ł f la g a m i g re c -  
k ie m i i p o lsk ie m i.

N a d w o rcu o c ze k iw a li n a d o s to jn eg o g o śc ia : 
p re m je r S ła w e k , m in is te r sp r , z a g r . Z a le sk i z m a ł­
ż o n k ą , d y re k to r g a b in e tu m in is tra sp ra w  z a g r . 

p , S z u m lak o w sk i, sz e f b iu ra p ra so w e g o M . S . Z . 
p . C h rz a n o w sk i, sz e f  p ro to k ó łu  p , R o m e r, z ra m ie ­
n ia P re z . R z p lite j p . P rz e ź d z iec k i, w ice w o je w o d a  
O łp iń sk i, p o se ł p o lsk i w  A ten a c h  p . Ju rjew icz z  
ż o n ą , w ie lu w o jsk o w y c h , w y ższ y ch  u rz ę d n ik ó w  
i t . d .

P o z a p rz e d s ta w ic ie la m i w ład z p o lsk ich  s ta w ił 
s ię n a d w o rc u sk ła d p o se ls tw a g re c k ie g o z p o ­
s łe m  n a c z e le o ra z p rz e d s ta w ic ie ls tw o k o ilo n ji 
g re ck ie j w  W a rsz a w ie .

P re m je r V e n iz e lo s i je g o  m a łżo n k a  w ra z  z  o to ­
c z en iem  p rz y je c h a li w a g o n e m  sa lo n o w y m .

Podróż propagandowa Brneninga i Treviranusa.
P O D R Ó Ż  p ro p a g a n d o w a B ru e n in g a i T rev ira n u sa m a  n a  c e lu  o b u d ze n ie  n a s tro jó w  p a n g e rm a n is iy c z -  

n y c h  n a  p o g ra n icz u  P o lsk i.

P a ry ż . „ E c h o d e P a ris " o m aw ia z a m ie rz o n ą  
p o d ró ż k a n c le rz a R z e sz y  B ru e n in g a  d o  p ro w in c y j 
w sc h o d n ich . K o re sp o n d e n t b e rliń sk i d z ien n ik a  z a ­
z n a cz a , ż e p o m im o z a p e w n ie ń  z e s tro n y  n ie m ie c ­
k ie j, ja k o b y  p o d ró ż k a n c le rz a m ia ła c h a ra k te r in ­
fo rm a c y jn o - in sp e k c y jn y , w  rz e cz y w is to śc i c h o ­
d z i tu o p o d ró ż p ro p a g a n d o w ą , k tó re j c e le m  b ę ­
d z ie w z b u d z e n ie n a s tro jó w  p a n g erm a n is ty cz n y c h  
w śró d  lu d n o śc i,

B ru e n in g i C u rtiu s ro z u m ie ją d o b rz e p o w y b o -  
ra c h  d o  p o lsk ic h c ia ł u s ta w o d a w c z y c h , ż e n a  Ś lą ­
sk u , P o m o rz u  a n a w e t P ru sa c h  W sc h o d n ic h , c z a s

Martwe morze w Gdyni
M ró z sk u l b rz e g i lo d e m ,

G d y n ia , 3 0 . 1 2 . Z  p o w o d u  s iln eg o  m ro zu , p rz e ­
k ra c za jąc e g o 2 0 s to p n i, n o c y u b ie g łe j m o rz e w  
G d y n i z a m a rz ło  n a o d le g ło śc i 2 0 — 3 0 m e tró w  o d  
b rz e g u .

P R O C E S O Z A M O R D O W A N IE  P R Z O D O W N I ­

K A  Ś P . S Z N A P K I

w y z n a c z o n y n a d z ień 7 s ty cz n ia 1 9 3 1 .

K a to w ic e . —  N a 7 s ty c z n ia z o s ta ł w y z n a ­
c z o n y p rz e z tu te jsz y są d o k rę g o w y te rm in ro z ­
p ra w y  p ro c e su  w  sp ra w ie b e s tja lsk ie g o  m o rd u  b o ­
jó w k i n ie m ie c k ie j n a  p rz o d o w n ik u  S z n a p ce w  G o ­
la so w ic ac h . N a ła w ie o sk a rż o n y c h z a s iąd z ie 8 -iu  
m ie sz k a ń c ó w te j w io sk i. P rz ew o d n ic z y ć b ę d z ie  
sę d z ia są d u o k rę g o w e g o K ra l, o sk a rża w ic e p ro ­
k u ra to r D a a b , N a ro z p ra w ę , k tó ra p o trw a p rz y ­
p u sz c z a ln ie trz y  d n i, w e z w a n o  3 0  św ia d k ó w .

forum Ligi Narodów.
S T O S U N K I Z  L IT W Ą .

D ru g a k w e s tja d o ty c z y ro k o w a ń , d o k tó ry c h  
p o d ję c ia  w e zw a n o rz ą d y  P o lsk i i L itw y c e le m  z a ­
p ro w ad z e n ia w  s tre f ie lin ji a d m in is tra c y jn e j ła d u  
i sp o k o jn y c h  s to su n k ó w . W e w rz e śn iu b . r . R a d a  
w y ra z iła ż y c ze n ie , a b y  in fo rm o w a ć  ją o p rz e b ie ­
g u ty c h  ro k o w ań . W  d z ie d z in ie o b ro n y m n ie jsz o ­
śc i R a d a b ę d z ie m ia ła d o z b a d a n ia p e w n ą lic z b ę  
p e ty cy j lu b a p e ló w , d o ty c z ą cy c h o c h ro n y m n ie j­
sz o śc i n a G ó rn y m  Ś ląsk u o ra z sk a rg i i n o ty  rz ą ­

d u n ie m ie c k ie g o w  sp ra w ie p o ło ż e n ia m n ie jszo ­
śc i n ie m ie ck ie j w  w o jew ó d z tw a c h Ś lą sk ie m , p o -  
z n a ń sk ie m  i p o m o rsk ie m .

itasMWijaiKPBaePi aggMMaawBiaMMMDH—mb

Warszawie.

G d y  p o c ią g s ta n ą ł, p ie rw sz y  w sz e d ł d o w a g o ­
n u  p o se ł g re c k i, p o c ze m  n a  p e ro n ie  n a s tą p iła  p re ­
z e n ta c ja  i p o w ita n ie  z e s tro n y  w ła d z p o lsk ic h .

P o p rz e jśc iu d o sa lo n ó w  re ce p c y jn y ch , p rz y ­
b ra n y c h  k w ia tam i i b a rw a m i p o lsk iem i i g re c k ie -  
m i, o d b y ł s ię c e rc ie .

P a n i V e n iz e lo so w e j w rę cz a n e z o s ta ły  p ię k n e  
b u k ie ty  k w ia tó w , a p rz e d s ta w ic ie le k o lo n ji g re c ­
k ie j w  W a rsz a w ie w y g ło s ili p rz e m ó w ie n ie p o w i­
ta ln e ,

P o  p o w ita n iu p a n  V e n ize lo s o d je ch a ł z p a n e m  
m in . Z a le sk im , z a ś z m a łż o n k ą p a n a V e n iz e lo sa  
je c h a ła  m in is tro w a  Z a lesk a , g o śc ie u d a li s ię sa m o ­
c h o d am i d o  p rz y g o to w a n y ch d la  n ic h  w  „ E u ro p e j­
sk im " a p a rta m e n tó w .

W k ró tc e  p o  p rz y je ź d z ie  p re m jer g ie c k i ro z p o ­
c z ą ł o d d a w a n ie  w iz y t u rz ę d o w y c h .

P o p o łu d n iu , p o w y p o c z y n k u , o d b ę d z ie s ię u  
m in is tra sp r , z a g r . Z a le sk ie g o , n a c z e ść p re m je ra  
g re ck ieg o  o b ia d , p o  k tó ry m  n a s tąp i ra u t.

Ja k  s ły c h a ć , m in , sp r . z a g ran ic zn y c h , p . Z a le sk i 
u d e k o ru je d z is ia j p a n a p re m je ra g re ck ieg o  w y so ­
k im  s to p n ie m  o rd e ru  O rła B ia łe g o .

p ra c u je p rz e c iw k o N ie m c o m . P o p ię k n y c h s ło ­
w a c h i p u s ty c h o b ie tn ica c h u lg p o d a tk o w y c h , 

rz ą d  R z e szy  u z n a ł, ż e  n a d sz e d ł m o m e n t ro z p o c z ę ­
c ia p o lity k i b a rd z ie j a k ty w n e j.

P o d  p o z o re m  p o m o c y  d la  ro ln ic tw a u ż y to  z n a ­
c z n y c h su m w ła śn ie n a p o m o c ty m ż y w io ło m  
k tó re p ro w a d z ą z a ja d łą i o s trą w a lk ę p rz e c iw k o  
w sz y stk ie m u  c o p o lsk ie .

W  ty m  s ta n ie  rz e c z y  p o d ró ż  B ru e n in g a o z n a c z a  
z a p o c z ą tk o w an ie p ro p a g a n d y  w  w ie lk im  s ty lu n a  
rz e c z g e rm a n iz m u  w  n a d g ra n ic z n y c h p ro w in c ja c h  
w sc h o d n ic h .

U P A D E K  R O L N IC T W A  I E M IG R A C JA  W  P R U ­

S A C H  W S C H O D N IC H .

D y re k to r g e n e ra ln y  Z w ią z k u ro ln ik ó w  w sc h o ­
d n ic h N ie m ie c , H ip p e l z a m ie sz c z a sp ra w o z d a n ie ,  
w  k tó re m  s tw ie rd za k a ta s tro fa ln y s tan ro ln ic tw a  
w  P ru sa c h W sc h o d n ic h . R o ln ic tw o tu te jsz e s tra ­
c iło o d r . 1 9 2 4  d o ro k u  b ie żą c e g o  m ilja rd  m a re k . 
1 6 0 0  m a ją tk ó w  p o sz ło n a  lic y tac ję  są d o w ą , W  o -  
s ta tn ic h d w ó c h la ta ch o d b y ło s ię 8 3 0 0 lic y ta c y j 
są d o w y ch  in w e n ta rz a ro ln ic z e g o . O b e c n ie u p ra ­
w ia s ię o 1 0 0  0 0 0 h a z iem i m n ie j, a n iż e li p rz e d  
w o jn ą ,

W  o s ta tn ic h  la tac h  w y e m ig ro w a ło  3 4  6 0 0  lu d z i 
z P ru s W sch o d n ic h .

W sk u te k  sp a d k u  c e n  n a p ło d y  ro ln ic z e P ru sy  
W sc h o d n ie  s tra c iły  w  o s ta tn ic h  d w ó c h  la ta c h  2 1 0  
m iljo n ó w  m a re k .

R z ąd z g o d z ił s ię n a z w ro t te j s tra ty  w szy s t­
k im  ro ln ik o m , m iesz k a ją cy m  n a d g ra n ic ą p o lsk o -  
n ie m ie c k ą z „ O s tp re u sse n -H ilfe” .

Projokty mytzkowe w stytznin.
Z a p o w ie d ź  p o p ra w y  sy tu a c ji  g o sp o d a rc z e j w  P o lsc e

W a rsz a w a, 3 0 . 1 2 . W  k o ła c h  f in a n so w y c h  s to ­
lic y  k rą ż y  w  o s ta tn ic h  d n ia ch  w ie le  n ie sp ra w d z o ­
n y c h  W ia d o m o śc i o ró ż n y c h  p ro je k ta c h  p o ż y c z k o ­
w y c h . N a d ch o d zą c y  lu ty  i m a rz e c m a p rz y n ie ść  
z n a c zn ą  p o p ra w ę sy tu a c ji g o sp o d a rc z e j z p o w o d u  
licz n y c h  lo k a t k a p ita łó w  fra n c u sk ic h  i a n g ie lsk ic h .  
B a n k i o b u  ty c h  p a ń stw  z  z a in te re so w an ie m  ś le d zą  
ro z w ó j sy tu a c ji  g o sp o d a rc ze j w  P o lsce . W  z w ią z k u  
z te m  sp o d z ie w a n e je s t p rz y b y c ie d o W a rsz a w y  
k ilk u f in a n s is tó w  z a g ra n ic z n y c h .

M IN . S K Ł A D K O W S K I N A G Ó R N Y M  Ś L Ą S K U  

z w ied z a m ie jsco w o śc i, g d z ie rz e k o m o m ia n o  

sk rz y w d z ić m n ie jsz o ść n ie m ie c k ą .

—  K a to w ic e . D n ia 2 9 . 1 2 . ra n o p rz y jec h a ł tu  

m in is te r sp ra w  w e w n ę trz n y c h g e n . S k la d k o w sk L  
C e le m  p o d ró ż y  m in is tra  S k la d k o w sk ie g o  je s t c h ę ć  
o sD ó is te g o z a p o z n a n ia s ię z te re n e m  i lu d n o śc ią  
m ie jsco w o śc i, w y m ie n io n y c h w  sk a rd z e n ie m ie ę ’ 
k ie j d o L ig i N aro d ó w , w  k tó ry c h m ia ły m ig w c e  
g ło śn e z a jśc ia  p rz e d  w y b o ra m i. W  z w ią z k u  ź te m  
w  c iąg u  d n ia d z is ie jsz e g o  z w ie d z ił p . m in is te r p o ­
w ia t p sz c z y ń sk i, ry b n ic k i i k a to w ic k i a w  sż ’^ 1 .--  
g ó ln o śc i m ie jsco w o śc i G o la so w ic e , Ż o ry , B rz ag k -  

, i N o w ą W ie ś. W  m ie jsc o w o śc ia c h  ty a h z a p ^ L ł  

s ię p . m in is te r z p rz e b ie g ie m  ó w cz e sn y c h w y p a d ­
k ó w  z re lac ji n a o c z n y c h  św ia d k ó w , p rz y c z em  ro z ­
m a w ia ł o so b iśc ie z lu d n o śc ią a z w ła szc z a z  o so ­
b a m i, p o sz k o d o w a n e m i w sk u te k  z a jść . i

M in is tro w i S k ła d k o w sk ie m u to w a rzy sz y  w  w i-  
d ró ż y  p o Ś lą sk u  n a c z e ln ik w y d z ia łu  p re z y d ja m fe -  
g o tu te jsz eg o  w o je w ó d z tw a d r. S a lo n i o ra z o d d fe -  
śn i s ta ro sto w ie . W iz y ta m in is tra S k ład k o w sk ie g o  
św ia d c z y  o te m , ż e rz ą d  c h c e  n a  p o d s ta w ie  w id ­
n y c h  o b se rw a c y j z e b ra ć m a te rja ły , d o ty c z ą c e  ry f-  
u z asa d n io n y c h a la rm ó w  n ie m ie ck ic h .

Ż Y C Z E N IA Ś W IĄ T E C Z N E K O R P U S U  D Y P L O ­

M A T Y C Z N E G O  D L A  O JC A  Ś W . iW

—  C itta  d e l V a tic a n o , te d . K A P , 2 8 . 1 2 . W c k 4 -  

ra j k o rp u s d y p lo m a ty cz n y  p rz y  b to lic y A p o s to l­
sk ie j sk ład a ł ż y c z en ia św ią tec z n e  O jc u św . P a p W ż  
p rz y ją ł k o le jn o  n a  o d d z ie ln y c h  a u id je n c jac h  a m b a ­
sa d o ró w  P o lsk i, B ó lg ji, B ra z y lji, F ra n c ji, W io c h , 
H isz p a n ji i N ie m ie c . P o  p ry w a tn e j ro z m o w ie k a ż ­
d y a m b a sa d o r p rz e d s ta w ia ł O jc u św . p e rso n e l 
sw ej a m b a sa d y .

P O Ś W IĘ C E N IE A G N U S K Ó W  P R Z E Z O JC A  

Ś W IĘ T E G O .

—  C itta d e l V a tic a n o , te l. K A P . 2 9 . 1 2 . W c z o ­
ra j ra n o  O jc ie c św . d o k o n a ł p o św ię c en ia ta k  z w a ­
n y c h  a g n u sk ó w  „ A g n u s D e i” c z y li m e d a li w o sk o ­
w y c h , n a k tó ry c h z je d n e j s tro n y  je s t w y c iśn ię ty  
B a ran e k  B o ż y , a ż  d ru g ie j p o s tać  je d n e g o  z e  św ię ­
ty c h . C e rem o n ja , w  k tó re j u c ze s tn icz y li  z a k o n n ic y  
c y s te rs i z b a z y lik i S a n ta C ro c e , o d b y ła s ię w e d ­
łu g z w y k łe g o o b rz ą d k u w  sa li k o n sy s to r ja ln e j. 
P a p ie ż p o św ięc ił w o d ę w  w ie lk iem  n a c z y n iu s re -  
b rn e m , d o la ł d o n ie j b a lsa m u  i c h ry zm a , p o c z em  
z a n u rza ł a g n u sk i w  te j w o d z ie , o d m a w ia ją c m o ­
d litw y , p rz e p isa n e ę e re m o rja łe m . P o  p o św ięc e n iu  
p ie rw sz e j g ru p y m e d a li p rz e z O jca św . d a lsz y c h  
a k tó w  św ięc e n ia a g n u sk ó w  d o k o n a li b isk u p i w  o -  
b e c n o śc i P a p ie ż a p o c z e m , w o d ę p o św ię c o n ą p rz e ­
n ie s io n o  d o  k la sz to ru  S a n ta C ro c e , g d z ie w  c iąg u  
n a jb liż sz y c h  d n i o jc o w ie c y s te rs i b ę d ą k o n ty n u o ­
w a li św ię c en ia d a lsz y c h a g n u sk ó w .

U io c z y s to ść ta o d b y w a s ię z a z w y c z a j c o p ię ć  
ła t a lb o w  o k o lic z n o śc ia c h n ie zw y k ły c h , ja k  n . p . 
w  ro k u  ju b ileu sz o w y m  lu b n a p o c z ą tk u  k a ż d e g o  
n o w e g o  p o n ty fik a tu , p o w tarz a s ię je d n a k  c z ę śc ie j,  
g d y lic zb a a g n u sk ó w z o s tan ie w y cz e rp a n a . Z a  
p o n ty fik a tu  O jc a św . P iu sa  X I o d b y ła  s ię o n a  p ię ć  
ra z y .

A g n u sk i te ro z d a je P a p ież w  so b o tę p rz e d  
N ie d z ie lą P rz e w o d n ią d o s to jn ik o m  k o śc ie ln y m  i 
św ie c k im . Z w y c z a j św ię c en ia ic h d a tu je s ię o d  V  
w ie k u a u s ta n o w ie n ie c e rem o n ji p rz y p isy w a n e  
je s t św . G rz e g o rzo w i W ie lk ie m u .

R Ó Ż N E .

P O D A T E K  O D  S T A N U  K A W A L E R S K E G O .

W  Ju g o s ła w ji w p ro w a d z o n o  n ie d a w n o  p o d a te k  
o d s ta n u k a w ale rsk ie g o . P o d a te k te n o p ła c a ją  
w sz y sc y  n ie żo n a c i w  w iek u  o d  la t 3 0  d o  6 0 , a to  
n ie ty lk o k a w a le ro w ie , a le i b e z d z ie tn i w d o w c y i 
b e z d z ie tn i ro z w ie d z e n i. S to p a  p o d a tk o w a m a le je  
w  m iarę  w z ro s tu  la t. P o d a tk o w i n ie  p o d le g a ją  c u ­
d z o z ie m c y , —  z  o b y w a te li m ie jsc o w y c h  z a ś  ro ln icy  
i c i, k tó ry c h  d o c h ó d ro c z n y  n ie  p rz e k ra c za  2 5 .0 0 0  
d y n a ró w  ( tj . ś re d n io 4 .0 0 0  z ł.) N a to m ia s t je d n o , - 
c z eśn ie z w p ro w a d z e n ie m  te g o p o d a tk u , ro d z in y ,  
p o s iad a jąc e p o n a d d z ie w ię c io ro d z iec i, z o s fa ją  
z w o ln ie n i o d  w szy s tk ich  p o d a tk ó w .

IL O Ś Ć  K IN  W  E U R O P IE .

W e d łu g d a n y ch s ta ty s ty c z n y ch , w  N iem c ze c h  
is tn ie je  w  c h w ili o b e cn e j 5 ,2 6 7  k in o te a tró w , w  R o ­
s ji 5 .2 0 0 , w  A n g lji 4 .2 2 6 , w e  F ra n c ji 4 .2 2 1 , w e  W ło ­
sz e c h  2 .8 0 0 , w  P o lsc e  z a ś ty lk o  7 0 0  k in o te a tró w .
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Przyjazd Pana Marszałka Piłsudskiego do Lizbony,

Na ZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBAd w o rc u  ‘k o le jo w y m  w  L iz b o n ie p o w ita li P a n a M a rsza łk a P iłsu d sk ieg o m in is te r w o jn y  (z p ra w e j) 
i m in is te r  sp ra w  z a g ra n ic z n y c h P o rtu g a llji,

Miljon zi. zdefrzudovano w łódzkim urzędzie celnym.
FAŁSZYWE KSIĘGI, — FIKCYJNE SUMY NA KWITARJUSZACH.

Łódź* 29. 12, — W ielk ą se n sac ję w z b u d z iło  
w Ł o d z i w y k ry c ie w ielk ie j a fe ry  w  u rz ę d z ie c e l­
nym, k tó re j d o k o n a ć  m ieli d w a j 'u rz ę d n icy  —  k a ­
sjer R a k o w sk i i je g o  p o m o c n ik T a d e u sz B ieliń sk i.  

; N a d u ży c ia p o le g a ły  n a te rn , ż e o b a j u rz ę d n i­
cy p o b ie ra li o p ła ty z a p rz e c h o w y w a n ie to w a ró w  
na sk ła d ac h c e ln y c h o d p rz e d s ię b io rs tw e k sp e ­
d y c y jn y c h , w p isu ją c d o k s ią ż e k i n a g rz b ie ta c h  
k W itó w  f ik c y jn e su m y o w ie le n iż sze o d rz e c z y ­
w iśc ie p o b ra n y c h , a ró ż n ic ę in k a so w a li d o  w ła s ­
nych k ie sz e n i.

W e d łu g d o ty c h c z a so w y c h p rz y p u sz c z eń , w  a -

| ŻYCZENIA.
B o ż e ! d a j m i z d ro w ie i s iły .
B y m , z a n im  le g n ę d o m o g iły ,
N ie s ły sz a ł w a śn i c o n a s d rę c zą ,

/ I sk a rg w e k slo w y c h , k tó re m ę cz ą  

b e z w sty d n ie . —  
B y m  m ó g ł d o c z e k a ć o w y c h c z asó w ,  
Ż e ju ż n ie b ę d z ie m  b e z o b c a só w  
D re p ta ć , a  i ż o łą d e k  p e łn y  
O k ry ty  b ę d z ie b u rk ą z w e łn y

k ra jo w e j. —
Z a ś w sz y s tk ie D e v ey -p e rk a lik i
N iec h s tro ją lu d z i z A m e ry k i. —  
B y śm y n o s ili ty lk o  p lu sz e , 
P a sy  z e S łu c k a i k o n tu sze

ja k d rz ew ie j. —
B y  ró d  k rz y ż ac k i —  b u tn e P ru sy ,
A  te ż i in n e T re v ira n u sy  
S ię d o c z e k a li M a lep a rta  
N a z b ity  łe b  d o  p a n a C z a rta

w  k o n d y c ję . —
B y  te n , H e rren v o lk v o n d e r S o n n e , 
Je sz cz e ra z z n a la z ł s ię n a d S o m m e .
I c ię g i d o s ta ł o d Ż u a w a,
K tó re m u b y te ż i W a rsz a w a  

p o m o g ła . —  
P o b o ż n e to w p ra w d z ie ż y c ze n ia ,  
Je d n a k że to rz e c z y n ie z m ie n ia .
Ż e : „ c o m a w is ie ć , n ie u to n ie " ,
„ M a n ę —  T e k e l —  F a re s" ....n ic p o n ie

N ie m c y !...
B y ł k ie d y ś G ru n w a ld  i P sie P o le !
B a , n ie z a p o m n im  i O p o le , —
D u c h  p o k u tu je B e se le ra ,
B ism a rk i W rz e śn ia , e t c e te ra  

n ie c h w a s ja sn a c h o ....
O jca d e w iz ą b y ło : „ G  o  1 1 m it u n s ”  
Z  c z e g o  s ię z ro b ił e in v e rd a m m te r B u m s,  
K ró n p rin z a z e w e m : „ Im m e r fe s te d ru ff" , 
W o jn ę z a k o ń c z y ł „ h o le n d e rsk i" ró w !...

s ro m o tn ie . —  
P a n ie ! d a j m i z d ro w ie i s iły , 
B y m , n im  m ię w c ie p n ą d o m o g iły , 
M ó g ł s ię d o c z ek a ć , ż e S ło w ia n ie  
S p ra w ią G  e  r  m  a  n  j i n a k o la n ie

e rs tk la ssig e s la n ie . —  
A m en ! n ie c h s ię ta k  s ta n ie ! K . W ic z .

DZISIEJSZY PATRON.
— Św. Sylwester. O sta tn i d z ie ń ro k u  p o św ię­

c o n y  je st św ię tem u  S y lw e s tro w i. D z ie ń te n , a ra ­
c z e j n o c  z e  s ta re g o  n a n o w y  ro k , o b c h o d z o n ą b y ­
w a  sz ero k o  i d a le k o w  sp o só b  w e so ły , c z ę s to n ie ­
s te ty h u la sz c zy , p o łą c z o n y  z g ło śn e m i z a b aw a m i.  
O w e „ sy lw e s tro w e " u c ie c h y łą c z ą lu d z ie z im ie ­
n ie m  św . S y lw e stra , p o d o b n ie  ja k  p rz y m ro z k i m a ­
jo w e z im ie n ie m  śś . P a n k ra ce g o , S e rw ac e g o i B o ­
n ifac e g o . ■

T y m c za se m  n ie m a ją  o n e n ic w sp ó ln e g o  z ty m  
św ię ty m . D z ie ń 3 1 g ru d n ia p o św ię c o n y je s t św . 

fe rę tę  z a m ie sz a n e  są  n ie k tó re  w ię k sz e  f irm y  e k s ­
p e d y c y jn e w  Ł o d z i,

Ja k  d łu g o trw a ła p o d o b n a  g o sp o d ark a , tru d n o  
w  te j c h w ili u s ta lić . S tra ty  p a ń s tw a s ię g a ją p o d o ­
b n o 1 .0 0 0 ,0 0 0  z ło ty c h .

O b e c n ie w  u rz ę d z ie c e ln y m  p ra c u je sp e c ja ln a  
k o m is ja , k tó ra sp ra w d z a w sz y s tk ie k s ię g i z o s ta t­
n ic h p ię c iu la t, o d  te g o  b o w ie m  c z asu d a tu ją  
p o d ó b n o n a d u ż y c ia .

Z a ró w n o R a k o w sk i ja k i B ie liń sk i z a w ie sze n i 
z o s ta li w  u rz ęd o w a n iu .

S y lw e s tro w i L , p a p ie żo w i, k tó ry  z a sia d a ł n a s to ­
lic y  rz y m sk ie j o d  ro k u  3 1 4  d o  3 3 5 , a  p o  2 1 la ta c h  
p e łn y ch  z a słu g  rz ą d ó w  u m a rł d n ia 3 1 g ru d n ia .

D z is ie jsze z a b a w y „ sy lw e s tro w e " są z w y c za ­
je m  p o g a ń sk im . P o d  k o n ie c b o w ie m  g ru d n ia o b ­
c h o d z ili p o g a ń sc y R z y m ia n ie p rz e z c a ły ty d z ie ń  
ig rz y sk a i u ro c z y s to śc i, z w a n e „ S a tu rn a lia " k u  
c z c i b o ż k a p o g a ń sk ie g o , S a tu rn a . P ie rw o tn ie u -  
ro c z y s to śc i te o z n a c z a ć m ia ły  sz c z ę ś liw e c z a sy , w  
k tó ry c h  p o d  p a n o w a n ie m  b o ż k a  S a tu rn a  p a n o w a ł 
m ię d z y  lu d ź m i p o k ó j, p o w sz ec h n a w o ln o ść i ró w ­
n o ść , P o d c z a s „ S a tu rn a lii" w ięc u rz ą d z an o g o ­
śc in n e p rz y jęc ia , o b d a ro w y w a n o s ię w z aje m n ie  
p o d a rk a m i —  w sp o m n ie n ie m  teg o z w y c z a ju b ę ­
d z ie p e w n ie  n a sz z w y c z a j w rę c z a n ia so b ie p o d a r ­
k ó w  g w iaz d k o w y ch . P a n o w ie s iad a li z n ie w o ln i­
k a m i d o w sp ó ln e j w iec z erz y , a c z ęs to sa m i ic h  
n a w e t o b s łu g iw ali. W  R z y m ie c e sa rsk im , ja k  
w szy s tk o , ta k  i te „ S a tu rn a lia " p rz e k ra c z a ły w ła ­
śc iw ą m ia rę i s ta ły s ię p o sp o litem , o b rz y d liw e m  
o b ż a rstw e m  i o p ils tw e m , o ra z in n e rn i w strę tn e m i  
w y b ry k a m i.

P rz e c iw  ty m  ro z p u s tn y m  i g rz e sz n y m  z a b aw o m  
ro z p o c zą ł św . S y lw e s te r w a lk ę , i a b y c h rz e śc ija n  
o d c iąg n ą ć o d ty c h p lu g a w y c h b ie s ia d , k a z a ł o -  
tw ie ra ć k o śc io ły i o d p ra w ia ć w iec z o rn e n a b o ż e ń ­
s tw a . W  c z a sie ty c h n a b o ż e ń s tw m ieli w ie rn i 
d z ię k o w a ć B o g u z a o trz y m a n e ła sk i i d o b ro d z ie j­
s tw a w  s ta ry m  ro k u , a p ro s ić o  p o m o c i o ' 
n a p rz y sz ło ść .

Z pobytu Pana Marszałka Piłsudskiego w Lizbonie

R o z m o w a P a n a M a rsza łk a P iłsu d sk ie g o z p . P re ­
z y d e n tem  R e p u b lik i P o rtu g a lsk ie j g e n . O sk a re m  

C a rm o n a .

KĄCIK RADJOWY.
O CZEM POWINIEN WIEDZIEĆ KAŻDY RA- 

DJOSŁUCHACZ,
W  m y śl o b o w ią z u ją cy c h p rz ep isó w , k a ż d y ra -  

d jo a b o n e n t p o w in ie n p rz e c h o w y w a ć p rz y ra d io ­
o d b io rn ik u u p o w a ż n ie n ie n a p o s iad a n ie o d b io rn i­
k a ta k , a b y w  c z as ie n ie o b e c n o śc i w ła śc ic ie la a -  
p a ra tu o d b io rc z e g o k to k o lw ie k z d o m o w n ik ó w  
m ó g ł o k a z a ć  u p o w aż n ien ie k o n tro li ra d jo w ej,

P o z a te m k a ż d y ra d jo a b o n en t n a b y w a jąc y  ra -  
d jo sp rz ę t, w in ie n o k a za ć sp rz e d a w c y u p o w a żn ie­
n ie . N iep rz e strz eg a n ie ty c h z a sa d n ic zy c h p rz e p i­
só w  n a ra z ić m o ż e ra d jo a b o n e n tó w  n a d u ż e p rz y ­
k ro śc i i n ie p rz y je m n o śc i, g d y ż k o n tro le rz y  ra d jo -  
w i w  o s ta tn ic h  c z a sac h w  z w ią zk u  z w a lk ą z ra -  
d jo p aję cz a rstw em  z n a c z n ie w z m o g li sw o ją d z ia ­
ła ln o ść w  ty m  k ie ru n k u .

P R O G R A M  R A D JO W Y

C z w a rte k , d n ia 1 . I . 3 1 r .

1 0 ,1 5 N a b o że ń s tw o , 1 2 ,1 0 P o ra n ek sy m fo n icz n y z F ilh ar­

m o n ii W a rsz aw sk ie j z u d z ia łem  L u c y n y M e ssa l. W  p ro g ra ­

m ie  u tw o ry  Ja n a  S tra u ssa  (sy n a), 1 4 ,2 0  M u z y k a, 1 4 ,3 0  „ D la ­

c ze g o ro ln ik o w i m a ło p ła cą ? " —  (d ja lo g ), 1 4 ,5 0 M u z y k a,  

1 5 ,0 0 —  „ C o s ły c h a ć i o c ze m w ie d zieć trz eb a " , —  

1 5 ,2 0  M u z y k a , 1 5 ,4 0 S łu ch o w isk o  d la  d z ie c i s ta rszy c h  i m ło ­

d z ie ży p ió ra E w y Z a re m b in y p . t, „ W c z o ra j o p ó łn o c y ",  

1 6 ,1 0 P ły ty g ram o fo n o w e, 1 6 ,5 5 P ły ty g ram o fo n o w e, 1 7 ,2 5  

F e lje to n  p t, „ P ierw sz y  S y lw e s te r w  leg io n a ch " , 1 7 ,4 0  K o n c e rt 

p o p o łu d n io w y , 1 9 ,3 0 A u d y c ja p o św ięc o n a tw ó rc z o śc i J . S z a ­

n ia w sk ie g o (z p o w o d u o d z n a c z e n ia p a ń s tw o w ą n a g ro d ą  

lite ra ck ą ) 1 ) P rze m ó w ien ie re d a k to ra Z d zis ła w a D ęb ick ie ­

g o , 2 ) S łu c h o w isk o  Ż e g larz J . S z a n ia w sk ie g o  w  ra d jo fo n iz a c ji 

S ta n isła w a K a rw ick ie g o , 2 0 ,3 0 M u z y k a le k k a , 2 2 ,0 0 F e lje ­

to n  p t. ,.N a N o w y  R o k ", 2 2 ,1 5  A rje  i p ieśn i w  w y k o n a n iu  Ig n . 

D y g a sa , 2 3 .0 0  M u z y k a ta n ec z n a .

P ią tek , d n ia  2 . I . 1 9 3 1  r ,

1 2 ,1 0 M u z y k a z p ły t g ra m o fo n o w y c h , 1 5 ,5 0 L ek c ja ję z y ­

k a fra n c u sk ie g o , 1 6 ,2 5 M u z y k a z p ły t g ra m o fo n o w y ch , —  

1 7 ,1 5 „ W iln o w  ram a ch  P a ń s tw a P o lsk ie g o " , 1 7 ,4 5 M u z y k a  

lek k a w  w y k , o rk . P , R ,, 1 9 ,1 0 G ie łd a ro ln ic za , 1 9 ,2 5 M u ­

z y k a z p ły t g ra m o fo n o w y ch , 1 9 ,3 5 P raso w y d z ien n ik ra d jo -  

w y , 1 9 ,5 5 M u z y k a z p ły t g ra m o fo n o w y c h , 2 0 ,1 5 K o n c e rt 

sy m fo n icz n y z F ilh arm o n ji W a rsz a w sk ie j. P o tra n sm is ji  

sk rz y n k a p o c zto w a ra d io te c h n ic z n a .

Z ŻYCIA SOKOŁA.
Z P rz e w o d n ic tw a D z ie ln ic y  P o m o rsk ie j Z w iąz ­

k u  T o w a rzy s tw  G im n . „ S o k ó ł" w  G ru d z ią d z u ?  d o ­
n o sz ą n a m :

Z a rz ą d Z w . T o  w . G im n . „  S o k ó ł" w  d n iu  5 .  ;  1 0 .V  
1 9 3 0 r ’ u c h w a lił re g u la m in , k tó ry  o b e c n y sp o só b  
śc ią g a n ia sk ła d e k c z ło n k o w sk ic h z m ie n ia n a sy ­
s te m  z n a c z k o w y . N o w y  re g u lam in w c h o d z i w  ż y ­
c ie  z d n ie m  1 -g o  s ty cz n ia  1 9 3 1  r . i o b o w iąz u je  w  c a ­
łe j P o lsc e .

O d tąd  k a ż d y  c z ło n e k o rg a n iz a c ji so k o le j, o p ła ­
c a jąc sk ła d k ę m ie s ię c z n ą , o trzy m y w a ć b ę d z ie o d  
sw eg o sk a rb n ik a , jak o p o k w ito w an ie z n a c z e k  
sk ła d k o w y , k tó ry  w le p ia ć  n a le ż y  d o  sp e c ja ln e j k a r ­
ty  sk ła d k o w e j. K a rta  ta  ro z m ia re m  sw y m  je s t d o ­
s to so w a n a d o  le g ity m ac ji c z ło n k o w sk ie j i b e z ta ­
k o w e j je st n ie w a ż n ą , W  ra z ie z a p ła c e n ia p rz e z  
c z ło n k a je d n o ra z o w e j sk ła d k i z a k ilk a m ies ięc y ,  
n a lep ia ć  s ię b ę d z ie ilo ść z n a cz k ó w , o d p o w ia d a ją ­
c ą lic z b ie o p ła c o n y ch m ie się c y . N a n a le p io n y c h  
z n a c z k a c h  Z a rz ąd  G n ia zd a  w y p isz e  lu b  o d b ije  p ie ­
c z ą tk ą ro k , k tó re g o  sk ład k a  d o ty c zy .

P o b iera n ie sk ła d e k b e z n a le p ia n ia z n a cz k ó w  
je st n ie d o z w o lo n e .

P rz y  p ła ce n iu  sk ład e k  c z ło n k o w ie w in n i ż ą d ać  
n a le p ie n ia z n a c z k ó w  n a ic h , d o le g ity m ac ji d o łą ­
c z o n e j k a rc ie sk ła d k o w e j.

C z ło n k o w ie , k tó rz y o p ła ca ją c sk ła d k ę m ies ię ­
c z n ą , n ie d o m a g a ją s ię z n a c zk a sk ła d k o w e g o , n a ­
ra ż en i b ę d ą  n a p o w tó rn e  p ła c e n ie sk ła d k i.

Z a rz ąd  G n ia zd a o trzy m u je  p o trz eb n ą ilo ść z n a ­
c z k ó w  n a  k a ż d y  m ie s ią c o d  P rz e w o d n ic tw a sw eg o  
O k rę g u , p ła c ąc  z a z n a c z e k  2 0  g r. O p ła ta ta o b e j­
m u je ju ż w sz elk ie o p ła ty  n a  rz ec z O k rę g u , D z ie l­
n ic y  i Z w ią z k u , W  te rn w ła śn ie le ż y  sp rę ż y s to ść  
n o w e g o sp o so b u śc ią g a n ia sk ła d e k  c z ło n k o w sk ic h
i o p ła t n a  rz e cz  w ład z  so k o lic h .

L IT E R A T U R A ~

B . v .o n d e r G o ltz „ B ia ła D am a * ' ro m a n s n a tle s to su n k ó w  

b ro d n ick ich w  r , 1 8 3 9 , iz n iem ie ck ieg o ' tłu m a c zy ł S y lw e s te r  

B iz a n . •

K s ą ż k a»  ta p o w ię k sza lite ra tu rę ó P o m o rz u i je g o d z ie ­

ja ch o b a rd zo c e n n y n a b y tek , M u ry i w ie ż y c e b ro d n ick ie  

p rz em a w ia ją d o  n a s sw o im  p ras tary m  ję zy k ie m  i d z ie je ty c h  

z iem  ż y w o  s ta ją n a m  p rz e d o c z y m a .

M *  1 m o , ż e o p o w ia d a n ie o sn u te jes t n a tle ro m an ty cz n y m ,  

m o ż e k s iąż k ę tę c z y ta ć sp o k o jn ie d o ra s ta ją c a m ła d z ie ź , p o ­

n ie w a ż m o w a w  n ie j o m iło śc i c zy s te j, sz la ch e tn e j i p ięk n e j.  

C z y te ln ik p rze n o s i s ię m y ślą w  u b ie g łe s tu lec ia , z a p o z n ają c  

s ię z p rze p ię k n ie o p isan e m i k ra jo b ra z am i, b o g a to p rze z n a ­

tu rę u p o saż o n e j B ro d n ic y  i je j n a jb liższ e j o k o lic y i z ag łę b ia  

s ię w  ta jem n ic e m in io n e j p rze sz ło śc i.

K sią ż k a ta z a s łu g u je w  z u p e łn o śc i n a to , a b y z n alaz ła  

d ro g ę d o k a żd e j b ib ljo tek i,

C en a z ł 2 .— D o n a b y c ia w e w szy s tk ic h k s ię g a rn ia c h . 

S k ład  g łó w n y : k s ię g arn ia  Jó z efa B u łk i w  B ro d n icy .
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K R O N I K A  K O Ś C I E L N A .

D i e c e z j a  c h e ł m i ń s k a .

J . E . N a j p r z e w . X . B i s k u p  S t a n is ł a w  W o j c i e c h  

z a m ia n o w a ł w i k a r i u s z a m i n o w o w y ś w ię c o n y c h  

k s i ę ż y ;
J ó z e J a  B y s t r o n ia  w  S z w a r c e n o w ie , J ó z e f a  C h o -  

d z i ń s k i e g o  w  D ó l b r c z u , J a n a  C y r a n k o w s k i e g o  w  

T o r u n i u  ( k o ś c ió ł N . M . P . ) , T a d e u s z a  D a n i e le w i -  

c z a  w  B i s k u p i c a c h , K i l j . F e l s k o w s k i e g o  w  M r o c z ­

n i e , W o j c ie c h a  G a jd u s a  w  T c z e w i e  ( k o ś ć .  ś w . K r z y  

ż a ) , S t a n i s ł a w a  G r o n o w s k i e g o  w  K o ś c ie r z y n i e , J ó ­

z e f a  G r u e tz m a c h e r a  w  S k ó r c z u , T a d e u s z a  O r z e ­

c h o w s k i e g o  w  O s iu , S t a n i s ła w a  J a r z ę b o w s k i e g o  

w  P r z o d k o w i e , E d m u n d a  K a m r o w s k i e g o  w  C h y -  

l o n j i , S t e f a n a  K i n k ę  w  B o l u m i n k u , F r a n c is z k a  K i r -  

s t e in a  w  R u m j i , B o l e s ła w a  K l e m e n to w s k ie g o  w  

C h ó ł m ż y , K a z i m i e r z a  K l e w i c z a  w  L i p n i c y ( p r z y  

B o r z y s z k o w a c h ) , B r u n o n a K o z io r z e m s k ie g o w  

S i e r a k o w i c a c h , P a w ł a  M a ł a c h o w s k ie g o  w  F o r d o ­

n i e , J a n a  M i n e t ta  w  Ż a r n o w c u , A l f o n s a  M u z a l e w -  

s k i e g o  w  G r u d z i ą d z u  ( k o ś ć . ś w . M i k o ła j a ) , Ł u c ­

j a n a  O d y ę  w  W y g o d z i e , A l b in a  O s s o w s k ie g o  w  

O k s y w i u , K o n r a d a P i ą tk o w s k i e g o  w  R a c ią ż u ,  

H u b e r t a  R a s z k o w s k ie g o  k a p e l a n e m  p r z y  s z p i ta l u  

w  Ś w i e c i u , J ó z e f a R u c h n i e w i c z a w  U n is ł a w i u ,  

P a w ła R y n k o w s k i e g o  w  S z e m b r u k u , L e o n a r d a  

R z ó s k ę  w  G d y n i , J ó z e f a  S z c z e p a ń s k i e g o  w  O s ie -  

k u , B r u n o n a  S z y m a ń s k i e g o  w  G d y n i— G r a b ó w k u ,  

S t e f a n a  T r z c i ń s k i e g o  w  J a b ł o n o w i e , N a r c y z a  T u -  

r u l s k ie g o  w  T c z e w i e ( k o ś ć . ś w . J ó z e f a ) , J ó z e f a  

T u s z y ń s k ie g o  w  B r o d n i c y ,  n a d  D r w ę c ą , A n t o n i e g o  

W ę g i e l e w s k ie g o  w  T o r u n iu  —  M o k r e , Z y g m u n t a  

W i e c k i e g o  w  S a r n o w ie , A l f o n s a  W y s ie c k i e g o  w  

W i ę c b o r k u , P a w ła Z i e l i ń s k ie g o  w  W a ł d o w ie ,  

W o j c ie c h a  Z i e l i ń s k ie g o  w  G r u d z i ą d z u  ( T a r p n o ) ,  

F r a n c is z k a  Ż u r a  w  S ę p ó ln i e , M i e c z y s ł a w a  Ż u r k a  

w  Ł a s i n i e , P a w ł a  S z a r o w s k i e g o  s w o i m  k a p e l a n e m .

WIADOMOŚCI POTOCZNE.

W ą b r z e ź n o , d n i a  3 1 g r u d n i a  1 9 3 0  r .

—  Ś l u b . D n ia  3 0 . 1 2 . o  g o d z i n i e  1 1 - t e j w  k o ś ­

c i e l e  ś w . S t a n is ł a w a  w e  W r z e s z c z u  o d b y ł  s i ę  ś l u b  

p . M a r j i T y i b u r s k i e j z  p . B r o n i s ł a w e m  B e y g e r e m .  

M ł o d a  p a r a  p r z e z  1 0  l a t  p r a c o w a ł a  w  t u t .  W y d z ia ­

l e  P o w ia t o w y m . M ł o d e j P a r z e  „ S z c z ę ś ć  B o ż e ! “

r- P o w i a t o w a  K a s a  C h o r y c h  W ą b r z e ź n o . P o ­

m o c y  l e k a r s k i e j w  w y p a d k a c h  n a g ł y c h  n a  o k r ę g  

W ą b r z e ź n o  u d z i e l a ją :

W  d n i u  N o w e g o  R o k u  d n .  1 .1 . 1 9 3 1  r .  p .  D r . J a ­

n i s z e w s k i .  W  n i e d z ie l ę ,  d n .  4 .1 . 1 9 3 1  r .  p .  D r .  K a w -  

c z y ń s k i . W  ś w ię t o  T r z e c h  K r ó l i , d n . 6 . I . 1 9 3 1  r .  

p . D r . P o d l a s z e w s k i . W  n i e d z ie l ę , d n . 1 1 . I . 3 1  r .  

p .  D r .  J a n is z e w s k i .

N a  o k r ę g  K o w a l e w o : w  o k r e s ie  o d  1 . 1 . 3 1  r . d o  

1 5 . 1 . 3 1  r .  p . D r . O w c z a r e k .

—  W i w a t o w a ć  n i e  w o ln o ! Z  o k a z j i n a d c h o ­

d z ą c e g o  N . R o k u  p r z y p o m i n a m y , ż e  w iw a to w a n ie  

e t c . w  n o c y  j e s t p o l ic y j n ie  w z b r o n i o n e .

—  P o  N o w y m  R o k u , j a k  s i ę  d o w ia d u j e m y , o d ­

b ę d z ie  s i ę  p o r a ź  d r u g i p o l o w a n i e  r e p r e z e n t a c y jn e  

n a  - t e r e n ie  n a s z e g o  p o w i a tu . P r z y b ę d ą  t a k ż e  p p . :  

m i n is t e r  M i c h a ł o w s k i o r a z  k o m e n d a n t g ł ó w n y  P o ­

l i c j i J a g r y m  M a l e s z e w s k i .

—  P o d z i ę k o w a n i e .  K o ł o  R o d z i n y  P o l ic y j n e j  p o ­

w i a tu  w ą b r z e s k i e g o , d z i ę k u je  n i n ie j s z e m  z a  o f i a r y  

z ł o ż o n e  n a  g w i a z d k ę , a  m i a n o w ic i e : S p ó ł c e  M l e ­

c z a r s k i e j P ł u ż n ic a ,  M l e c z a r n i R y ń s k ,  p . Ł ę g o w s k ie  

m u  w ł. m l e c z a r n i Z i e le ń , p . T w a r d o w s k ie m u  w ł.  

m le c z a r n i  W ą b r z e ź n o , W ą b r z e s k i e m u  M ł y n o w i P a  

r o w e m u , f i r m o m : W e b e r , S z y d ł o w s k i , G o e t z ,  

Ż u r a w s k i , G r z e g o r c z y k , N a s t , P o m i e c z y ń s k i z  

W ą b r z e ź n a .

—  P r z y c h w y c o n y  z ł o d z ie j . P o l i c ja  t u t . p r z y ­

c h w y c i ła  z ł o d z i e j a  r o w e r u  n a  s z k o d ę  p e w n e g o  m i e ­

s z k a ń c a  C z y s to c h l e b i a ,

—  „ G w i a z d k a "  w ś r ó d  c z ł o n k ó w  T o w , C y k l i ­

s t ó w  „ P o g o ń " . W  u b i e g łą  s o b o t ę  u r z ą d z o n o  t r a ­

d y c y j n y m  z w y c z a j e m w  f o k a lu  d r h . H o f f m a n n a  

w i e c z ó r ś w . M i k o ł a j a . O  g o d z . 2 0 - t e j z e b r a l i s i ę  

l i c z n i c z ło n k o w i e  p r z y  c h o i n c e , g d z ie  w s z y s t k i c h  

p r z y w i ta ł s e r d e c z n i e  i m i le  p r e z e s  t e g o ż  t o w a r z y ­

s t w a , d r h . D u d z i a k  i s ł o w a m i „ P o k ó j l u d z i o m  d o ­

b r e j w o l i" z a g a i ł p o w y ż s z ą  u r o c z y s t o ś ć . N a s tę p  

n i e  o d ś p i e w a n o  k i l k a  n a s z y c h  p i ę k n y c h  p o i l s k i c h  

k o l e n d , p o c z e m  d z i e lo n o  s i ę  o p ł a tk i e m ,  ż y c z ą c  s o ­

b i e  w z a j e m n i e  t o  z d r o w ia , p o w o d z e n i a  l u b  t e ż  

s z c z ę ś c i a , d o b r e g o  i n t e r e s u  w  s w y m  p r z e d s ię b i o r  

s t w i e  ( n o  i n i e je d n e m u  t e ż  b o g a t e j ż o n y  —  p f z y p .  

z e c e r a ) . P o  o d ś p ie w a n i u  „ G d y  s i ę C h r y s tu s r o ­

d z i ” p r z y s t ą p i o n o  d o  r o z d a n i a  p o d a r k ó w , k t ó r e  

z o s t a ły  z a k u p i o n e  p r z e z  c z ł o n k ó w , c e r e m o n j a t a  

t r w a ł a  n a j d łu ż e j , p o n i e w a ż  ś m ie c h  i r a d o ś ć  n i e ­

s p o d z i e w a n a  u  w s z y s tk i c h c z ł o n k ó w  n i e m i a ł a  

k o ń c a . U b o l e w a ć  t y l k o  t r z e b a , ż e  z c z ł o n k ó w  

w s p i e r a ją c y c h  p r z y b y ł o t y l k o  d w ó c h i t o  d r h .  

G e h r k e , z e g a r m . i d r h . G e h r k e , s k ł a d  r o w e r ó w ,  

p o m im o , ż e w s z y s c y  z o s t a l i z a p r o s z e n i . D l a c z e ­

g o ?  n i e  w ie m y . P i e ś n i ą  „ W ś r ó d  n o c n e j c i s z y ”  z a ­

k o ń c z o n o  t a k  m ił y  w i e c z ó r  s p ę d z o n y  r a z e m , k t ó ­

r y  u  w s z y s tk i c h  u c z e s t n ik ó w  n i e  z o s t a n ie  z a p o m ­

n i a n y , l e c z  c z ę s t o  w s p o m i n a n y . D r h . Z . C i e m .

Najserdeczniejsze życzenia

p r z y  n a d c h o d z ą c y m  N o w y m  R o k u  p r z e s y ł a m y  s t a r o p o l s k i m  z w y c z a j e m  —  W s z y s t k i m  

A b o n e n t o m  —  C z y t e l n i k o m  —  K o r e s p o d e n t o m  i P r z y j a c i o ł o m  n a s z e g o  p i s m a  —  p r o ­

s z ą c  i c h  n a d a l o  ż y c z l i w o ś ć  i p o p a r c i e .

• W y d a w n i c t w o  i R e d a k c j a .

—  K r a d z ie ż  r o w e r u . P , W r ó b l e w s k i e m u  A u g u ­

s t y n o w i z  W ą b r z e ź n a  z  p o d w ó r z a  s k r a d z io n o  r o ­

w e r m ę s k i , m a r k i a n g i e l s k ie j , r a m a  c z a r n a , ż ó ł te  

f e l g i , o p o n y  c z e r w o n e , n r , f a b r y c z n y  6 6 6 3 9 7 ,  n r  r e ­

j e s t r a c y j n y  W ą b r z e ź n o  i l 0 7 , —  K t o b y  w ie d z ia ł u  

k o g o  r o w e r t e n  s i ę  z n a j d u je , n i e c h a j d o n i e s i e o  

t e r n  P o s t e r u n k o w i  P o l i c j i ,

—  K r a d z ie ż  w ę g l i . D n ia  2 9 , 1 2 . o  g o d z . 5  r a n o  

n a p o t k a ł p a t r o l p o l i c y jn y  d w ó c h  m ę ż c z y z n , n i o ­

s ą c y c h  w o r k i . O k a z a ło  s i ę , i ż  o s o b n i c y  c i , a  m ia ­

n o w i c ie  J a n  M u s z y ń s k i i J a n  L e w a n d o w s k i n i e ś ­

l i w ę g l e , k t ó r e  p o c h o d z i ł y  z  k r a d z ie ż y . P o l i c ja  s p i ­

s a ł a  p r o t o k ó ł .

—  N a  n o ż e  b i l i s i ę  w  p i e r w s z e  ś w i ę to  B o ż e ­

g o  N a r o d z e n ia  M o r a ń s k i z  R a n e m . B ó j k a  t a  b y ł a  

d a l s z y m  c i ą g i e m  b ó j k i z d n i a  p o p r z e d n i e g o , W  

s p r a w ie  t e j i n te r w e n jo w a ła  p o l i c j a , ( - )

—  D a l s z y  c i ą g  f e l j e to n u  „ z  p o d r ó ż y  p o  p o w i e ­

c i e "  b ę d ą c y  z a k o ń c z e n i e m  o p i s u ją c e m  P r z y d w ó r z  

u k a ż e  s i ę w  n a s tę p n y m  n u m e r z e  n a s z e g o  p i s m a .  

P o  P r z y d w ó r z  u o p i s y w a n y  b ę d z ie  H a m e r - K o l a t ,  

J ó z e f  a t . K t o  n i e  c h c e  s t r a c i ć  t y c h  f e l je t o n ó w , w i ­

n i e n  j e s z c z e  d z i ś z a p i s a ć  „ G ł p s '1  n a  n o w y  k w a r ­

t a ł !

—  P r z e d s ta w i e n i e  M ł o d z ie ż y . T u t , S t o w , M ł o ­

d z i e ż y  M ę s k i e j o d e g r a  w  ś w ię t o  T r z e c h  K r ó l i —  

( 6 - g o  s t y c z n i a ) ,  w  s a l i  p ,  K a c z y ń s k i e g o  o  g o d z , 7 - e j  

w ie c z , n a d z w y c z a j w e s o ł ą  k o m e d j ę  p t , „ Ł o b u z ” , 

S p o d z ie w a ć  s i ę  n a l e ż y , ż e  t u t . O b y w a t e ls t w o  g r e -  

m j a ln i e p o ś p ie s z y  n a  p o w y ż s z e p r z e d s ta w ie n i e ,  

c z e m  p r z y c z y n i s i ę  w i e lc e  d o  r o z w o j u  S t o w ,

P o  p r z e d s ta w i e n i u  o d b ę d z i e  s i ę  z a b a w a  t a n e ­

c z n a  z  u r o z m a i c e n i a m i w  z a m k n i ę t e m  k ó ł k u ,

—  P o c i ą g i t u r y s t y c z n e . D y r e k c j a w a r s z a w s k a  

k o m u n i k u j e , ż e  z e  w z g l ę d u  n a  o c z e k i w a n y  r u c h  t u ­

r y s t y c z n y  i w y c ie c z k o w y  w  n a d c h o d z ą c y m  s e z o ­

n i e  z i m o w y m  u r u c h o m i o n y  z o s t a ł d o  8  s t y c z n i a  

1 9 3 1  r , w łą c z n ie  o d  W a r s z a w y  g ł , o s o b , d o  S z c z a ­

k o w e j i d a l e j d o  Z a k o p a n e g o  i K r y n ic y  p o c , p o s p .  

N r , 3  i c o d z i e n n i e  w  o k r e s i e  d o  d n i a  1 0  s t y c z n i a  

1 9 3 1  r . w ł ą c z n ie  o d  S z c z a k o w y  d o  W a r s z a w y  g ł ,  

o s o b , p o w r o tn y  p o c , p o s p . N r , 4 .

Z  P O W I A T U .

N i e l u b . W  p o n i e d z i a ł e k , d n i a  2 9 ,1 1 2 . o  g o d z . 1 2  

w  p o ł u d n i e , p o w s t a ł  w  m a j ą tk u  N i e lu b  o g i e ń ,  w s k u ­

t e k  n i e o s t r o ż n o ś c i d w ó c h  r o b o t n i k ó w . R o b o t n i c y  

r o z g r z e w a l i  o k o w i t ą  r u r ę  w o d o c ią g o w ą  w  p o b l iż u  

o b o r y , a  i s k r a  p r z e z  s z p a r ę  p r z e d o s t a ła  s i ę  d o  o -  

b o r y ,  g d z i e  z a ję ł a  s i ę  s ł o m a .  O g ie ń  z  o g r o m n ą  s z y b ­

k o ś c i ą  r o z s z e r z a ł s i ę , t a k , i ż  c a ła  o b o r a  s p ł o n ę ł a ,  

i t o : 3 0  f u r  s ł o m y  i 1 0  f u r k o n i c z y n y . I n w e n ta r z  

z d o ł a n o  w y r a to w a ć . S z k o d y  w y n ik ł e  w s k u t e k  p o ­

ż a r u  d o c h o d z ą  d o  3 5 ,0 0 0  z ł „ Z a b u d o w a n i e  b y ł o  u -  

b e z p ie c z o n e . N a  m i e js c e  p r z y b y ł y  s t r a ż e  z :  N i e lu -  

b i a , M a k s w a ł d u , W ą b r z e ź n a  i G r u d z ią d z a ,

—  R y ń s k . ( Z a ło ż e n ie  O d d z i a ł u  P , W , i W , F , )  

W  u b i e g łą  n i e d z i e lę  p o  n a b o ż e ń s t w i e  w  s a l i  p , Z a -  

d a ń s k i e g o  o d b y ło  s i ę  z e b r a n i e  o r g a n i z a c y j n e ,  c e l e m  

z a ł o ż e n i a  o d d z i a ł u  p r z y s p o s o b i e n ia  w o j s k o w e g o  n a  

o b w ó d  R y ń s k , P r z y  l i c z n ie  z e b r a n e j t a k  m ł o d z i e ­

ż y  p r z e d p o b o r o w e j ,  j a k  i  s t a r s z y c h ,  z e b r a n i e  z a g a i ł  

k i e r , s z k o ły  p , R i e m e r , p o d a j ą c  c e l z e b r a n i a , o d ­

d a j ą c  g ł o s p , p p o r , r e z , M i le w s k ie m u  z M i e w a ,  

k t ó r y  w s k a z a ł j a k  w i e l k ą  p r z y s z ł o ś ć  m a  p r z e d  s o ­

b ą  p ,  w , i w , f , , a  z w ła s z c z a  d l a  n a s  P o l a k ó w ,  g d z i e  

n a s i s ą s ie d z i c z e k a j ą  t y l k o  s p o s o b n o ś c i i c a łą  s i ­

ł ą  p r o p a g u j ą  u  s i e b i e  p , w . P o  r e f e r a c i e  w y w i ą z a ­

ł a  s i ę  ż y w a  d y s k u s j a , w  k t ó r e j w y s u n ię t o  w n io s e k ,  

ż e  R y ń s k , c z w a r te  m i a s t o  p o w i a tu  w ą b r z e s k ie g o ,  

n i e  m o ż e  p o z o s t a ć  w  t y le  i p o s t a n o w i o n o  o d d z i a ł  

p , w , z a ł o ż y ć . C z ło n k ó w  p r z e d p o b o r o w y c h  z a p i ­

s a ł o  s i ę  2 2  c o  j e s t  z n i k o m ą  l i c z b ą  n a  R y ń s k , M i e j -  

m y  n a d z i e j ę , ż e  p o d  s p r ę ż y s t ą  k o m e n d ą  p . k o m .  

P o s t e r u n k u  P o l , P a ń s t w , p . W i s z ć z a k a  —  o d d z i a ł  

n a s z  w  R y ń s k u  d o r ó w n a  i n n y m  o d d z i a ło m  p o w ia t u ,  

a  n a w e t  j e  p r z e w y ż s z y  l i c z e b n i e . A n i  j e d n e g o  m ł o ­

d z i e ń c a  z  R y ń s k a  n i e  p o w i n n o  b r a k n ą ć  w  o d d z ia ­

l e  „ K u  c h w a l e  O j c z y z n y ” . N a p r a w m y  t o , c o ś m y  

z a n i e d b a l i  n a  p o l u  p .  w .  i  w .  t f . P r z e d p o b o r o w y .

—  U c ią ż  ( P o l o w a n i e . ) W  d n i u  2 7 . 1 2 .  n a  p o ł o ­

w i e  d z i e r ż a w io n e g o  t e r e n u  p o l o w a n ia  p . G r z e s z e w  

s k i e g o  o d b y ł o  s i ę  p o l o w a n i e  z  n a g o n k ą . K r ó l e m  

p o l e w a n a  z o s t a ł p , W a g n e r z W ą O r z e z n ą , w i c e ­

k r ó l e m  p . S z e f f le r  z  W ą o r z e ź n a . U b i t o  2 9  z a ję c y .

—  U c ią ż  ( U r o c z y s to ś ć  g w i a z d k o w a , ]  M o n o to n ­

n y  t r y b  n a s z e j w i o s k i u r o z m a i c i ł d n i a  2 8 . 1 2 . k i e ­

r o w n i k  t u te j s z e j s z k o ł y  p . M a r c h l e w i c z . U r z ą d z i ł  

o n  m i a n o w i c i e p r z e d s ta w i e n i e g w i a z d k o w e , k t ó ­

r e  o d e g r a ł a  m ło d z i e ż  t u te j s z e j s z k o ł y , p r z y  w s p ó ł ­

u d z i a l e  m ł o d z ie ż y  p o z a s z k o l n e j . N a  p r o g r a m  w i e ­

c z o r u  z ł o ż y ł o  s i ę  k i l k a  s z tu c z e k  g w i a z d k o w y c h ,  

j a k  n p . „ H e r o d  " . —  S z tu c z k i o d e g r a n e  b y ł y  k u  

p g ó l n e m u  z a d o w o l e n i u , o  c z e m  ś w ia d c z y ł y  g r o m ­

k i e  o k l a s k i z e b r a n e j p u b l ic z n o ś c i . W i e l e w e s e la  

w p r o w a d z i ł  n a  s a l ę  ś w . M i k o ł a j , k t ó r y  o b d a r o w y ­

w a ł w s z y s tk i e  d z i e c i s z k o ln e . P o  r o z d a n i u  p o d a ­

r u n k ó w  o d b y ł a  s i ę  z a b a w a  t a n e c z n a , k t ó r a  t r w a ła  

d o  g o d z . 2  w  n o c y . —  N a -  t e m  m i e j s c u  n a l e ż y  

s i ę  s z c z e r a  p o d z i ę k a  p . M a r c b l e w i c z o w i z a  c z ę s t e  

o r g a n iz o w a n i e  w i e c z o r k ó w  w  n a s z e j w s i , j ą k  r ó w ­

n i e ż  z a c a łą  j e g o  p r a c ę  s p o ł e c z n ą . W  p a m i ę c i  

w s z y s tk i c h  m i e s z k a ń c ó w  n a s z e j w s i j e s t j e s z c z e  u -  

d a n y  w i e c z ó r l i s t o p a d o w y . T a k i c h  s z a f a r z y  o ś ­

w i a t y  a  p r z y t e m  s p o ł e c z n i k ó w  p o t r z e b a  n a m  w i ę ­

c e j .  ( E )

—  K s i ą ż k i ( W i e c z o r e k S y l w e s t r o w y . ) T u t ,  

T o w . P o w s ta ń c ó w  i W o j a k ó w  u r z ą d z a  d n i a  3 1 . 1 2 ,  

o  g o d z . 1 9 - t e j W i e c z o r e k  S y l w e s t r o w y  z  G w ia z d ­

k ą  w  s a l i p , D e u ts c h m a n n a . S p o d z i e w a ć  s i ę  n a l e ­

ż y , i ż m i e j s c o w e O b y w a t e l s tw o  t ł u m n e m  s w e m  

p r z y b y c i e m  —  d a  T o w , z a c h ę t ę  d o  d a l s z e j o w o c -  

n e j e  p r a c y .

—  P i w n i c e . ( W y k o p a l i s k a ) . P a n  G r a l l a , s o ł ­

t y s , w y k o p a ł ' r ó ż n e p r z e d h i s to r y c z n e  p r z e d m i o -  

t y " . /
P i w n i c e . W  n i e d z i e lę ,  d n i a  2 8 . 1 2 .  w y b u c h ł  p o -  «  

ż a r  w  z a g r o d z i e  p . M a k s a  N a s s a , P o ż a r  z n i s z c z y ł  

o b o r ę , s t o d o ł ę  i i n w e n ta r z . P r z y c z y n y  w y b u c h u  

p o ż a r u  d o t y c h c z a s  n i e  s tw i e r d z o n o .  ( z )

—  M l e w o . , ( J a s e ł k a . ) W i e c z o r o w y  k u r s  d l a  

d o r o s ł y c h  e n e r g i c z n i e  p r o w a d z i p r ó b y  „ J a s e ł e k " ,  

k t ó r e  w y s t a w i  w  d n i u  6  s t y c z n i a  w  s a l i p . L u d w i ­

k o w s k ie g o . J a s e ł k a  s k ł a d a  s i ę  z  e f e k t o w n y c h  p i ę ­

c i u  o b r a z ó w , p r z e d s ta w i a ją c y c h r a d o s n ą c h w i l ę  

N a r o d z e n ia  P a n a . P o  p r z e d s t a w i e n i u  o d b ę d z ie  s i ę  

z a b a w a  t a n e c z n a ,  n a  k t ó r ą  z a s ł u g u ją  b e z s p r z e c z n i e  

b a r d z o  l i c z n i s ł u c h a c z e  k u r s u  z a  i c h  w i e c z o r o w ą  

p r a c ę  n a d  s o b ą  i d l a  s p o ł e c z e ń s t w a . M i e s z k a ń ­

c y  M i e w a  i o k o l i c y  b e z s p r z e c z n i e  p o p r ą  w y s i ł e k  

■ s łu c h a c z y  i g r e m j a ln i e  p r z y b ę d ą  n a  J a s e ł k a , C z y ­

s t y  z y s k  p r z e z n a c z o n o  n a  b i i b l j o t e k ę  s z k o l n ą , k t ó ­

r a  u c i e r p i a ła  p o d c z a s  o s t a tn i e g o  p o ż a r u  s z k o ł y .

—  K o w a le w o  ( B a l R o d z in y  P o l i c y j n e j , ) K o ł o  

R o d z in y  P o l ic y j n e j p o w ia t u  w ą b r z e s k ie g o  u r z ą ­

d z a  w  d n i u  4  s ty c z n i a  1 9 3 1  r , w  s a l i p . S c h r e ib e -  

r o w e j s w ó j d o r o c z n y  b a l ,  p o ł ą c z o n y  z  r ó ż n e m i  n i e ­

s p o d z i a n k a m i , C z y s ty  z y s k  p r z e z n a c z a  s i ę  n a  c e ­

l e  R o d z i n y  P o l ic y j n e j , —  S p o d z i e w a ć  n a l e ż y  s i ę , . - ,  

. i ż O b y w a t e l s tw o  K o w a l e w a  i c a ł e g o  p o w i a tu ,  

t ł u m n i e  p o s p i e s z y  n a  b a l R o d z in y  P o l ic y j n e j i w  

t e n  s p o s ó b  z a d o k u m e n t u je  s w ą  ł ą c z n o ś ć  z  g r a n a ­

t o w y m  m u n d u r e m . B a l e  p o p r z e d n i e , z a w s z e  u d a ­

n e , s ą  r ę k o j m i ą  z a p o w ie d z i a n e j i m p r e z y . —  N i e ­

c h a j w i ę c  n i k o g o  n i e  z a b r a k n i e  n a  b a l u  w  d n i u  

4  s ty c z n ia !  W s t ę p  t y lk o  z a  z a p r o s z e n i a m i .

i —  K o w a l e w o  ( W ie c z ó r  g w i a z d k o w y , ) D n ia  2 0  

g r u d n a  b , r , o d b y ł s i ę  w i e c z ó r  g w i a z d k o w y  w  s a : -  

l i  p , Z i e łk o w e j d l a  d z i a t w y  t u t e j s z e j s z k o ł y  p o w ­

s z e c h n e j , z o r g a n i z o w a n y s t a r a n i e m  k i e r o w n ic ­

t w a  s z k o ły  i G r o n a  N a u c z y c ie l s k ie g o ,  N a  p r o g r a m
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w ieczorku składał się: śpiew  kolend, przem ów ie­
nie kierow nika szkoiy p. G ierszew skiego, przed ­
staw ienie .am atorskie p. t.: ,,Sen A dasia” , Soko- 
łów ka i Taniec gw iazd odegrane z w erw ą przez 
dziew czynki ki. 4 - 7. C ałość produkcyj dziecię­
cych w ypadła znakom icie, czego dow odem rzę­
siste oklaski, jakiem i ohuarzano m łodziutkich a- 
m atorów . Takt godny podziw u, z jakiem przeję ­
ciem się i zrozum ieniem tła dziejow ego w ykony­
w ały dzieci role gięlboko m istyczno-nastrojow e w  
„Śnie A dasia” . Przed oczym a w idzów przew inął 
się jak w śnie korow ód duchów  —  królów i bo­
haterów polskich w szystkich epok, których dia­
logi i recitativa apoteozow ały posłannictwo dzie­
jow e Polski, a w serca dziatw y i m łodzieży w le­
w ały zapał i w iarę w  słoneczne „Jutro” O jczyzny  
naszej. W ieczorek zaszczycili sw ą obecnością bur­
m istrz m iasta p. K . iK uechler, ks. prób. Puppel, 
C złonkow ie R ady Szkolnej M iejscow ej, rodzice  
dzieci szkolnych, oraz dużo w ylbitniejszych osób  
z pośród m iejscow ego ’obyw atelstw a. Jest to naj­
lepszy probierz w spółpracy czynników opieki 
szkolnej, jak i m iejscow ego obyw atelstw a z szko­
łą nad w ychow aniem m łodego pokolenia.

Po zakończeniu oficjalnej części w ieczorku na­
stąpiło rozdanie podarków gw iazdkow ych dla  
w szystkich dzieci w liczbie 507, z pośród których  
113 najbiedniejszych otrzym ało m aterjały na u- 
brania, bieliznę, pończochy, chusteczki, czapki, rę­
kaw iczki i i. d. Fundusze na ten cel zdobyto zbie­
raniem składek publicznych przez nauczyciel­
stw o oraz darem  M agistratu.

W ieczorek ów  był praw dziwą ucztą duchow ną  
dla naszej drogiej dziatw y, która z prom ieniują- 
cem obliczem opuszczała salę, udając się w to ­
w arzystw ie rodziców do dom u, by się dzielić  
przeżyciam i dnia z resztą dom owników .

U czestnik.
Szczere dzięki za trud należy się G ronu nau­

czycielskiem u Szkoły po  w . z kierow nikiem p. 
G ierszew skim  na czele. D aram i otarli niejedną łzę 
uroczystością zaś przyczynili się do kultyw ow ania 
staropolskich zw yczajów , O by za przykładem  K o­
w alew a poszły w szystkie szkoły.

—  P o d z ię k o w a n ie . N iniejszem składam M agi­
stratow i m iasta K ow alew a, R odzicom  dzieci szkol­
nych i w szystkim Szan. O fiarodaw com z pośród 
m iejscow ego obyw atelstw a, którzy datkam i, czy  
to w gotów ce lub naturze przyczynili się do po­
darków gw iazdkow ych dla biednych dzieci tut. 
szkoły, serdeczne —  staropolskie: „B óg zapłać” .

(— ) Józef G ierszew siki, p. o. kier. szk.
—  J ó z e f  a t (U ruchom ienie  goizelni.) N ow ow y- 

budow ana gorzelnia zostaje w  tych  dniach urucho­
m iona.

Z  N A S Z E J  D Z I E L N I C Y .

—  J a s tr z ę b ie ,  pow . B rodnica. (Tragiczna śm ierć 
m łodej dziew czyny.) Zajęta przy m łóceniu zboża 
u gosp. Zw olińskiego w  Jastrzębiu szesnastoletnia 
C zesław a Piuków na, w  pew nej chw ili została po ­
chw ycona za sukienki przez w alec m aneża, który  
w yw ijając nieszczęśliw ą ofiarą, roztrzaskał jej gło­
w ę . Śm ierć nastąpiła na m iejscu. W  dniu 16-go 
grudnia odprow adzono zw łoki tragicznie zm arłe­
go dziew częcia na m iejsce spoczynku przy udziale  
w ielkich rzesz parafjan. (W ir.)

X  J a m ie ln ik , k. Lidzbarka. (K row a spow odo ­
w ała pożar obory.) W  środę, dn. 23. bm . w ieczo­
rem  około godz. 17-tej pow stał pożar w  oborze rol­
nika p. Jana R ucińskiego, który w yw ołała krow a. 
M ianow icie, gdy syn poszkodowanego w szedł w ie­
czorem  z latarnią do obory, jedna z krów  kopnęła  
go tak silnie, że w ypadła m u z ręki latarnia i się 
w yw rócił. Latarnia eksplodow ała w skutek cze­
go zapaliła się nafta i słom a. Skutki tego w ybu ­
chu  były  straszne. O gień się szybko rozszerzył na  
całe zabudow anie obory tak, że nie było m ożna 
się do niej Zbliżyć z pow odu silnego żaru. Prócz  
obory  spaliły  się trzy krow y, koń, Św inia, kilka ka­
czek i gęsi, oraz w iększa ilość kur, zapasy paszy  
i słom y i kilka fur drzew a. Poszkodow any był u- 
bezpieczony lecz czy To  w , U bezp. pokryje pow sta­
łą szkodę narazie nie w iadom o.

—  L u b a w a . (Pom ysłow y złodziej). Pom ysło­
w ość czyhających na cudzą w łasność jest niew y­
czerpana, o czem  św iadczy poniższy fakt. P. K o­
w alski, otrzym aw szy w podarku na św ięta zają­
ca, zaw iesił go nad drzw iam i sw ego m ieszkania, 
znajdującego się od podw órza dom u przy ulicy  
K uppnera na piętrze. W  nocy  ktoś się złakom ił na  
zająca i w sposób pom ysłow y „upolow ał” go so­
bie na św ięta. Praw dopodobnie przyw iązał jakiś 
ostry przedm iot do tyczki i tym sposobem  przer­
żnął sznurek, na którym  zając w isiał.

—  B y d g o s z c z  30. 12. D zisiaj przed pot, dotych ­
czas niew yśledzeni spraw cy zam ordow ali 70-let- 
nią Pauline W ilke, w łaścicielkę restauracji. R a­
no do restauracji przybyli bandyci i zażądali od  
służącej kaw y. W ychodzącą do kuchni służącę  
pochw ycili i zaw lekli do sklepu, gdzie skrępow ali 
ją pow rozam i. N a krzyk służącej zeszła z 1 pięt­
ra w łaścicielka restauracji Paulina W ilke, którą  
bandyci zam ordow ali, poczem zrabow ali kosztow ­
ności.

—  S w a r z e w o , p o w . m o r sk i. (W ypadek na ko­
lei). Pom iędzy bufory w agonów dostał się w e  
w torek po południu podczas przetaczania w ago­
nów  urzędnik kolejow y Prena ze Sw arzew a. O ka­
leczonego um ieszczono w szpitalu w  Pucku.

—  K a r tu z y . (N ieszczęśliw y w ypadek). W  w ie­
czór w igilijny o godz. 23,30 w ydarzył się nieszczę­
śliw y w ypadek, który w yw arł silne w rażenie  
w śród obyw ateli. M ianowicie w dom u m istrza 
rzeźnickiego p. B eli przy ul. M arszałka Piłsud­ 
skiego w ypadł z trzeciego piętra klatki schodo­
w ej na parter 21-letni Jarosz C iesielski z M ężo­
w a, ponosząc natychm iastow ą śm ierć. Pow ód nie­
zw ykłego nieszczęścia dotąd nieznany, W  pierw ­
sze św ięto, po przybyciu kom isji sądow o-lekar- 
skiej, nieboszczyka przew ieziono do kostnicy.
Zm arły pracow ał u p. B eli jako szofer i pom oc­
nik rzeźnicki, w ypełniając sw oje obow iązki su­
m iennie.

Z  C A Ł E J  P O L S K I .

—  Lw ów . (M orderstw o.) W  w ieczór w igilij­
ny nieznani na razie spraw cy dokonali na przed­
m ieściu Lw ow a strasznego m orderstw a na żydow ­
skiej rodzinie G ruberów , złożonej z 3 osób, a m ia­
now icie 67-letniej R eginy G ruber, jej m ęża M aksa. 
O dkrycia zbrodni dokonał najm łodszy syn G ru­
berów H erm an, który późnym w ieczorem w róci­
w szy do dom u, zasiał drzw i zam knięte, poczem  za­
alarm ow ał pobliski posterunek policyjny. Po o- 
Łw arciu drzw i ujrzano 3 (leżące na ziem i trupy z 
głow am i porozbijaniem i jaikiem ś tępem  narzędziem . 
W krótce na m iejsce przybyły w ładze policyjne, 
które rozpoczęły śledztw o. Istnieją poszlaki, że  
m orderstw a dokonali osobnicy, znani osobiście  
G ruberow ej., którzy późnym w ieczorem przybyli 
do jej-.sklepu, celem  poczynienia zakupów . C ałe 
m ieszkanie zostało przez zbrodniarzy przetrzą­
śnięte. Zrabow ano 200 dolarów oraz szereg w ar­
tościow ych przedm iotów . Policja aresztow ała 5  
osób.

—  Stanisław ów (N ieszczęście z nieszczęściem  
chodzi w  parze.) Przygnębiające w rażenie w śród  
ludności Stanisław ow a w yw arła tragedja, która  

naw iedziła rodzinę D oleżałów . O czekiw ali oni 
przyjazdu córki, 21-'letn, studentki filozofji w  uni­
w ersytecie lw ow skim , na św ięta. W  idniu zapow ie- 
dzianego przyjazdu otrzym ali jednak telegram , że  
córka w  drodze do Stanisław ow a zaniem ogła na  
stacji C hodorów , w obec czego niezw łocznie tam  
w yjechali, lecz nie zastali już córki przy życiu.
W czasie załatw iania form alności, zw iązanych z 

przew iezieniem zw łok, nieszczęśliw y ojciec, uległ 
atakow i apopleksji, a zrozpaczona m atka sprow a­
dziła do Stanisław ow a zw łoki córki i m ęża.

G dzie spędzim y loc
Sylw estrow ą?

—  W ą b r z e ź n o . —  H o te l p o d  „ B ia ły m  O r łe m ”
W ielka noc sylw estrow a,

—  K in o „ S ło ń c e /' —  „ W I K I N G ” kolorow any  
system em Technicolor.

K I N O  D W Ó R  W Ą B R Z E S K I .

„ O n a  id z ie w  le w o  —  o n  id z ie  w  p r a w o ” .
—  H o te l „ D w ó r W ą b r z e s k i”  Zabaw a taneczna.

S A L A  B R A C T W A S T R Z E L E C K IE G O
N o c S y lw e s tr o w a u r z ą d z o n a p r z e z O c h o tn ic z ą

S tr a ż P o ż a r n ą . —  W ie le  n ie sp o d z ia n e k .

—  K s ią ż k i, W ieczorek Sylw estrow y Pow stań­
ców i W ojaków w sali p, D eutschm anna.

1 8 ,0 0 — 1 8 ,5 0  
2 2 .5 0 — 2 4 ,0 0  
2 0  0 0 -2 1 ,5 0  
2 5 ,0 0 — 2 7  0 0  
1 9 ,2 5 — 2 0 ,5 0  
— , 3 0 ,7 5  
4 2 ,7 5 — 4 5 ,7 5  
1 1 ,2 5 -1 2 ,2 5  

1 2  5 0 — 1 3 ,5 0

N O T O W A N I A  G I E Ł D Y  P Ł O D Ó W  R O L N 1 C Z Y C B  
w  P O Z N A N IU .

U r z ę d o w e  s tw ie r d z e n ie  k o m is H  n o to w a n ia  c e s
N o to w a n ia  o f ic ja ln e z d n ia  3 0 X I I 1 9 3 0

100 kg. w  ładunkach w agonow ych parytet Poznań
Ż y to . t t t

p B c e a ie a . .> •> >  t «• t » i 
J ę o im ie ń iw . . . ■ > f f > i t 
J ę c z m ie ń b r o w . . 

O w ie s . .. . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .  « i
M ą k a iy ta ia  65% z w o r k . « ta a . . .  
M ą k a  p s z e e a a  65% b  w o rk . . . . . . . . . . . . . . . . . .

O tr ę b y ż y tu e . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .

O tr ę b y p s z e n n e

T A R G O W I C A  M I E J S K A .

z  d n ia  3 0 X I I . 1 ^ 3 0 r .

Płacono za 100 kg. żyw ej w agi:
B y d ło :

8 .  S ta d n ik i:
a )  w y tu c z o n e p e la o m ięs is te  9 6 — 1 0 6

b )  tu c z n e m ię s is te . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 9 0 —  9 4

c )  tu cz n e  d o b r z e o d ż y w io n e . . . 8 0 —  8 6

d jm ie r n ie  o d ż y w io n e  7 0 —  7 6

J a łó w k i i k r o w y .
d )  p c ło o m ię l. w y tu c a  k ro w y a a jw w a r to ś c i r z e ź n e j  1 1 2  -  1 2 0

e )  p e ta o m ie a . w y tu c a . k r o w y m a ie j d o b ra m ło d e a a j  
w a r t, r a e ź n e j d o  la t 7 . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 1 0 0 — 1 1 0

f )  a ta r a a e w y tu c z . ja łó w k i i k ro w y . . . .  — - - - - -

g )  m ie r n ie o d ż y w io n e k r o w y  i ja łó w k i . . . 8 0 —  9 0

h )  l ic h o  o d ż y w io n e  k r o w y  i ja łó w k i. . . .  7 0 —  8 0

Opasy ahlewaai

C I E L Ę T A .
i)  n a jp r a c d n ie js z e c ie lę ta  tu cs n e  
b ) ś r e d n io  tu c z o n e c ie lę ta  i n a jp r ze d . a ta k i 
s j m n ie j tu c z o n e c ie lę ta  i d o b re a a a k i . . . 

d ) l ic h e a ta k i . . . . . . . .  i . f

Ś W I N I E .
j )  p e łn o m ie a i& te  o d  1 2 0  d o  1 5 0  k g . ż y w . w a g :  
c j p e łn o m ię s ia te  o d  1 0 0  d o  1 2 0  k g . ż y w . w a g i  

d ) p e łn o m ię s is te o d  8 0 d o 1 0 0 k g . ż y w . w a g i  
e j n y ę s ia te ś w in ie p o n a d 8 0 k g . . . < . . 

f ) m a c io r y i p ó ź n a k a a tr a ty . . . . .

1 3 0 — 1 5 9  
1 1 4 -1 2 6  
1 0 4 -1 1 0

9 0 — 1 2 0

1 3 6 -1 4 0  
1 2 8 -1 3 0  
1 2 0 -1 2 8  
l in —  l ig

1 2 0 -1 H

R Z E C Z Y  C I E K A W E .

N A J B O G A T S Z E  K O B I E T Y  N A  Ś W I E C I E .
W  zw iązku ze spraw ą spadkow ą niejakiej hra­

biny  de G ranard, która ostatnio otrzym ała w  spad­
ku  2 i pół m iljona funtów  szterlingów (tj. około 100  
m iljonów zł.) dzienniki londyńskie rozpisują się o  
najbogatszych kobietach św iata. Jako najbogatsze  
w ym ieniają: angielkę, łady Y ule, oraz hiszpankę, 
senofitę D ecourt, z których każda posiada około  
20 rniljonów funtów szterlingów (tj. przeszło pół 
.m iljarda złotych). Jednakże zdaje się, że najbogat­
szą na św iecie jest japonka, Y one Suszulki, niezw y­
kły typ kobiety, zajm ujący się interesam i handlo- 
w em i na ogrom ną skalę, w łaścicielka całej floty o- 
krętow ej, fabryk stali, plantacji cukru, baw ełny i 
t. d. M ajątek jej oceniany jest na 30 m ilionów  
łuptów szterlingów (tj. przeszło m iljard złotych).

■M B S H TOWARZYST
—  W ąbrzeźno, W alne zabranie K ółka R olniczego^ odbę­

dzie się w  niedzielę, dnia 4 stycznia 31 r. w  lokalu p. K lim ka.

Ze w zględu na w ażne spraw y udział w szystkich członków  

jest konieczny. Zarząd.

—  Pow . K oło Zw , Inw alidów W ojennych R z. P. w W ą­

brzeźnie. Zebranie m iesięczne m iejscow ego K oła Zw . In  w al. 

W oj. R . P, odbędzie się w niedzielę, dnia 4 sttycznia 31 r. 

o godz, 1,30 po poi. w lokalu p. M alskiego, G rudziądzka 5. 

O becność w szystkich członków  pożądana  Zarząd.

—  K o w a le w k o , W  niedzielę, dnia 11 stycznia 
o godz. 12 w  szkole R olniczej odbędzie się w alne 
zebranie tut. K ółka R olniczego. Ze w zględu na  
w ażne spraw y  przybycie  w szystkich członków  ko ­
nieczne. Zarząd.

D ruk i nakład „G łos W ąbrzeski’* B . Szczuka —  W ąbrzeźno  

R edaktor odpow iedzialny: A lfons Szczuka — W ąbrzeźno  

Za dział ogłoszeń R edakcja nie bierze odpow iedzialności.

l i c y t a c j a p r z y m u s o w T”
D n ia 2  s ty c z n ia 1 9 3 1  r . o  g o d z ,  

1 2 -te j sprzedaw ać będę najw ięcej dają­
cem u za gotów kę u p. M a c ie ja S tr i.y -  
ż e w ic z a w  Sokoligórze.

2  m a c io r y  p r o ś n e  p o 2  c tr .

(— ) L itw in , kom ornik sądow y w  G olubiu.

Licytacja przym usow a
D n ia  2  s ty c z n ia 1 9 3 1  r . o  g o d z . 

1 1 -te j sprzedaw ać będę najw ięcej dają­
cem u za gotów kę u p. B e r n a r d a  i M a -  
r ja n n y  W y ż y k o w sk ic h  w Sokoligórze  

b r y c z k ę c z a r n ą  p a r o k o n n ą .

(— ) L itw in , kom oraik sądow y w  G olubiu.

Licytacja  przym usow a
D n ia  2  s ty c z n ia 1 9 3 1  r . o  g o d z . 

1 3 -te j sprzedaw ać będę najw ięcej dają­
cem u za gotów kę u p. W o jc ie c h a  M e n -  
d r y k a  w  M . Pułkow ie

c e n tr y fu g ę  f -m y  T ita n ia ,  m a c io ­
r ę  2  c tr ., 8  p r o s ia k ó w  p o  2  m ie ś .
3  ja łó w k i p o  1  r o k u ,

(— ) L itw in , kom ornik sądow y w  G olubiu

Licytacja  przym usow a
D n ia  2  s ty c z n ia 1 9 3 1  r . o  g o d z . 

1 4 -te j sprzedaw ać będę najw ięcej dają­
cem u  za  gotów kę u p. Z .  K a r c z e w s k ie g o  
w M . Pułkow ie

c ie la k a .
(— ) L itw in , kom ornik sądow y w G olubiu

Łicytacla pnynm sow s
D n ia  2  s ty c z n ia  1 9 3 1 r o g o d z .  

1 6 -te j sprzedaw ać będę najw ięcej dają­
cem u za gotów kę u p. I g n a c e g o  S k o c -  
k ie g o  w W . Pułkow ie

ś w in ię 4  c tr .
(— ) L itw in , kom ornik sądow y w G olubiu

Licytacji priym uioia
D n ia  2  s ty c z n ia 1 9 3 1 r . o  g o d z .  

1 5 -te j sprzedaw ać będę najw ięcej dają­
cem u za gotówkę u p. F e lik sa  G r y z y  
w  W . Pułkow ie

4  ś w in ie p o  1 i p ó ł c tr . » 

(— ) L itw in , kom ornik sądow y w  G o lu b iu .



Nr. 1 „GŁOS W ĄBRZESKI** Str. 7 --------WVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA

■K alli}

Teodor CDohr — Fryzjer. h

Szczęśliwego

Dow ego Po ku g
zasyła swojej Klienteli

Przetarg przymusowy
Dn, 2 stycznia 31 r. o g. 9,30 przed poł. 

sp rzed aw ać  b ęd ę  w  d ro d ze  p rze ta rg u  p rzy ­
m u so w eg o  n a jw ięce j d a jącem u  za g o tó w k ę

1 maszynę do szycia.

Zbiórka reflektantów w mojem biurze.

Główczewski, k o m orn ik sąd . W ąb rzeźn ?

Przetarg przymusowy
Dn, 3 stycznia 31 r, o g. 10,30 przed poł. 

sp rzed aw ać  b ęd ę  w  d ro d ze  p rze ta rg u  p rzy ­
m u so w eg o  n a jw ięce j d a jącem u  za  g o tó w k ę

2 krowy.

Z b ió rk a re flek tan tó w  p rzy p o czc ie w  
R y ń sk u .

Główczewski, k o m o rn ik  sąd . W ąb rzeźn o .

S z . O d b io rco m ,  Ż y cz liw y m  i Z n ajo m y m  

S zczęść  B o że  

w  N o w y m  R o k u  
K az im ie rz G ło w ack i  

D ro g erja C en tra ln a , P erfu m erja  
S k ład n ica  fa rb i lak ie ró w .

Przetarg przymusowy
Dnia 2 stycznia 31 r, o godz. 9 przed poł. 

sp rzed aw ać  b ęd ę  w  d ro d ze  p rze ta rg u  p rzy ­
m u so w eg o  n a jw ięce j d a jącem u  za g o tó w k ę  
u p. Jana W ieckiego w  W ąbrzeźnie, ul. Ko­

lejowa

2 stare wirówki, 1 bormaszynę,

4 śrubsztoki, 1 kowadło, 1 lustro  

Główczewski, k o m o rn ik sąd . W ąb rzeźn o .

Szan- Obiorcom i znajomym życzę

Pomyślnego

Przetarg przymusowy
Dnia 3 stycznia 31 r. o godz. 3 po poł. 

sp rzed aw ać  b ęd ę  w  d ro d ze  p rze ta rg u  p rzy ­
m u so w eg o  n a jw ięcej d a jącem u  za g o tó w k ę  
u p. Franciszka Czajki w Czaplach

zbiór z 10 m, pszenicy letniej i 6 m. psze­

nicy zimowej

Główczewski, k o m . sąd . w W ąbrzeźnie.

Przetarg przymusowy
Dn. 3 stycznia 31 r. o g. 10,45 przed poł. 

sp rzedaw ać  b ęd ę  w  d ro d ze  p rze ta rg u  p rzy ­
m u so w eg o  n a jw ięce j d a jącem u  za g o tó w k ę  

12 ctr. jęczmienia, 1 kompl. gabinet, 

1 kompl, pokój mieszk., 1 motor, 1 bi- 

bljotekę, 1 biurko.

Z b ió rk a re flek tan tó w  p rzy p o czc ie w  
R y ń sk u .

Główczewski, kom. sąd. w W ąbrzeźnie.

Przetarg przymusowy
Dn. 3 stycznia 31 r. o g. 11,30 przed poł. 

sp rzedaw ać  b ęd ę  w  d ro d ze  p rze ta rg u  p rzy ­
m u so w eg o  n a jw ięce j d a jącem u  za  g o tó w k ę  
u p. Stanisławy Trawińskiej w Ryńsku

1 szafę i 1 kanapę.

Główczewski, k o m om , sąd , w W ąbrzeźnie.

NOWE GO ROKU

Franciszek Kopczyński
m istrz s io d la rsk i —  u l. K o ściu szk i N r. 2 .

Prsetarg przymusowy
Dnia 2 stycznia 31 r, o godz. 12 w poł. 

sp rzed aw ać  b ęd ę  w  d ro d ze  p rze ta rg u  p rzy ­
m u so w eg o  n a jw ięce j d a jącem u  za g o tó w k ę  
u p. Jana Horodeckiego w  Książkach

1 powózkę i 2 krowy

Główczewski, k o m . sąd . w W ąbrzeźnie.

O sied liłem  s ię w W ąbrzeźnie 

i ro zp o czn ę p rak ty k ę

lekarsko-dentystyczną
d n ia 1 5 s ty czn ia 1 9 3 1 r .

Marceli Goldberg
lek a rz -den ty s ta

K o lejo w a, d o m  p . G aszy ń sk iego

PRZETARG PRZYMUSOW Y
Dnia 3 stycznia 31 r. o godz. 1,30 po poł. 

sp rzed aw ać  b ęd ę  w  d ro d ze  p rze ta rg u  p rzy ­
m u so w eg o  n a jw ięce j d a jącem u  za  g o tó w k ę  
u p. Karola W illa w  Trzcianie

4 cielaki i 2 jałówki

Główczewski, k o m . sąd . w W ąbrzeźnie.

P rze ta rg  p rzy m u so w y
Dn. 3 stycznia 31 r. o g. 11,15 przed poł. 

sp rzed aw ać  b ęd ę  w  d ro d ze  p rze ta rg u  p rzy ­
m u so w eg o  n a jw ięce j d a jącem u  za  g o tó w k ę

1 dywan, 1 bibljotekę, 1 zegar, 1 kanapę  

1 biurko, 1 fuzję, 1 stół sdonowy, 1 u- 

mywalkę i t. p. rzeczy.

Z b ió rk a re flek tan tó w  p rzy p o czcie w  
R y ń sk u .

Główczewski, k o m o rn ik  sąd . W ąb rzeźn o .

Dziś
odbędzie się w Strzelnicy Bractwa  
Strzeleckiego przy ul. Pomorskiej 

i i i n n in iH i 
u rządzo na p rzez

Ochotniczą Straż Pożarną

p o łączo n a z ró żn em i n iesp o d zian k am i.

Początek o godzinie 7,30 wieczorem.

P rzy g ry w ać b ęd z ie d o b o ro w a o rk ie s tra .

Przetarg przymusowy
Dn. 3 stycznia 31 r. o godz. 2,30 po poł. 

sp rzed aw ać  b ęd ę  w  d ro d ze  p rze ta rg u  p rzy ­
m u so w eg o  n a jw ięcej d a jącem u  za g o tó w k ę  

u p. Jana i Katarz. Romanów w Trzcianie

3 prosiaki.

Główczewski, k o m . sąd . w W ąbrzeźnie.

P rze ta rg  p rzy m u so w y
Dnia 2 stycznia 31 r. o godz. 2,30 po poł. 

sp rzedaw ać  b ęd ę  w  d ro d ze  p rze ta rg u  p rzy ­
m u so w eg o  n a jw ięce j d a jącem u  za  g o tó w k ę  
u p. Stefana Gumińskiego w Kurkocinie  

zbiór z 20 m. pszenicy.

Główczewski, k o m o rn ik sąd . W ąb rzeźn o .

O liczn y u d z ia ł p ro s i

Komitet.

O g ło szen ie .
W  poniedziałek, dnia 5 stycznia  

1931 r, odbędzie się w W ąbrzeźnie  

jarmark 
na konie.

S p ęd zw ie rzą t rac ico w y ch (b y d ło  ro ­
g a te , św in ie i o w ce) z p o w o d u za razy  
je s t zak azan y .

warz, b u rm is trz

i ttOHCE ■
HOTEL POD BIAŁYM ORŁEM

I

Przetarg przymusowy
Dnia 3 stycznia 31 r. o godz, 2 po poł. 

sp rzed aw ać  b ęd ę  w  d ro d ze  p rze ta rg u  p rzy ­
m u so w eg o n a jw ięce j d a jącem u  za g o tó w k ę  
u p, Józefa Pastuszaka  w  Trzcianie

9 tuczników,

Główczewski, k o m . sąd . w W ąbrzeźnie.

Przetarg przymusowy
Dn. 3 stycznia 31 r. o godz. 12 w  połudn. 

sp rzedaw ać  b ęd ę  w  d ro d ze  p rze ta rg u  p rzy ­
m u so w eg o  n a jw ięce j d a jącem u  za g o tó w k ę

2 krowy, 1 buhaja i 3 cielaki.

Z b ió rk a re flek tan tó w  p rzy p o czc ie w  
R y ń sk u .
Główczewski, k o m . sąd . w W ąbrzeźnie.

Obwieszczenie.
N a p o d staw ie § 1 0 2 u staw y ź d n ia  

1 6 . III . 1 9 3 0 r . p o d a je s ię n in  e jszem  d o  
p u b liczn e j w iad o m ośc i, że o d d n ia 1  —  1 4  
I . 1 9 3 1 r . w łączn ie  je s t  w y ło żo n y  d o  w g lą ­
d u sp is p o b o ro w y ch  ro czn ik a 1 9 1 0  w  b iu ­
rze M ag is tra tu p o k ó j n r. 4 .

K ażd em u p o m in ię tem u w  sp is ie p o ­
b o ro w y ch lu b n iew łaśc iw ie w p isan em u  
n a leży m an k am en t ten  n a tych m ias t zg ło ­
s ić M ag is tra to w i.

S p ro sto w an ie i u zu p e łn ien ie sp isu  
p o b o ro w y ch m o że n astąp ić jed y n ie n a  
p o d staw ie  p rzed staw io n y ch  w iaro g o d n y ch  
d o w o d ó w .

(— ) Schwarz, burmistrz.

Przetarg przymusowy
Dn. 3 stycznia 31 r. o godz. 11 przed poł. 

sp rzedaw ać  b ęd ę  w  d ro d ze  p rze ta rg u  p rzy ­
m u so w eg o  n a jw ięce j d a jącem u  za g o tó w k ę

4 świnie, 1 krowę, 1 jałówkę, 1 wóz, 

1 urządzenie składowe, 1 kompl, radjo- 

aparat, zbiór z 20 m. żyta i z 2 m. jęcz­

mienia.

Z b ió rka re flek tan tó w  p rzy p o czc ie w  
R y ń sk u .

Główczewski, k o m o rn ik  sąd , W ąb rzeźn o .

O0OO
Majętność 

Stary Zieleń  
p rzy jm ieo d 1 . 4 . 1 9 3 1 r .

stelmacha  
z w lasn em i n arzęd ziam i  
i d w om a p o siłk am i,  o raz  

3 reezniaków  
z silnym zaciągiem. 

®®@0
Potrzebny

nenii
Jan Balicki 

m istrz k o w alsk i, L ip n ica . 

Dwa umeblowane 

POKOJE  
z u trzy m an iem  lu b b ez  

za raz d o w y na jęc ia .  

W iad o m o ść w  ad m . 
„G ło su W ąb rzesk ieg o ’

eeoe

OMiie

99

WM“
Q Q Q Q

P 1 E W K I  
ró żn e^ ^ d za ju  
kauczukowe ' metalowe 
szyldy^ kmosiężne 
na ^'/dostarcĄ' firrn' 

^najtaniejA «

fGA0>---

'■^J trzeżn O ^ i ’

HOTEL p o d  BIAŁYM  ORŁEM

W ed łu g  ro k  ro czn ej trad y c ji u rząd zam y w  d z ień S y lw estra

NOC SYLWESTROWĄ
p o łączo n ą  - z dancingiem

T ań ce w e w szy stk ich  u b ik ac jach

Z ab aw a, se rp en ty n y , u c iech a , śp iew

= Początek o godz. 8 wiecz. ..... —

W stęp tylko dla stałych gości! "W ■

=  O  g o d z in ie 1 2 — 1 P O N C Z  i P Ą C Z K I

M śro d ę , d n ia 3 1 b n i. o g o d z . 8 ,3 0  |w iecz . 
i w  czw artek , 2 sean se o g . 5 i 8 ,3 0 w iecz .  

W ielk a ep o p ea ro m an ty czn o -h is to ry czn a o d d ana ca łk o w ic ie  
w  n a tu raln y ch  k o lo rach p . t.:

W IK IN G ”
■■■■■i

R o le g łó w n e k reu ją :

Paulina  Starke, Donald  Crisp
oraz tysiące statystów.

N astęp n y o b raz z R A M O N N O W A R O  to

Poganin
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Nikt nie ułaknie powszedniego chleha, 
Nieszczęście stronić będzie już zdaleka 
Od nas i każdy mieć będzie, co trzeba, 
Tu na tym świecie dla każdego człeka.

Lecz trza pamiętać, że tak było wszędzie. 
Ktoby był zdania, że Polska jedynie 
Tak ciężko cierpi, w grubym byłby błędzie. 
Gdyż ból i smutek w każdej jest krainie.

A na dobitkę choroby złośliwe 
Trapią tysiące naszej ziemi dzieci 
I katastrofy mnogie nieszczęśliwe 
Śmierć im przynoszą wśród losów zamieci.

„GŁOS WĄBRZESKI"

Ufność ożywia serca skołatane, 
Iż ostry kryzys ulegnie poprawie. 
Spokój, dobrobyt i zdrowie nam dane 
Będzie w tym roku hojnie i łaskawie.

Tern więcej na to liczę, gdy sumiennie — 
Mogę się do Was zwracać i odzywać, 
Przyrzekam: zawsze, jak dotąd, niezmiennie 
Swą Klientelę dobrze obsługiwać.

Teraz rok nowy już u progu stoi, 
Więc lepszej doli gorąco pragniemy — 
A gdy Bóg dobry jest u chat podwoji, 
Śmiało tuszymy, że my nie zginiemy.

Aby tak było, tego życzę szczerze 
Odbiorcom moim, jak samemu sobie, 
A że mi wierni zostaniecie, wierzę, 
Dziś w zmiany roku uroczystej dobie,

Nr. 1

Zdrowego i W esołego

■ ^ 3

S z c z ę ś liw e g o

3 €

3

Ma on też interes Walny, 

Tak zwany kolonjalny 
Zapełniony towarami. 
Nawet delikatesami.

&

J A N  K A C Z Y Ń S K I , 

w la ś c . h o te lu „D w ó r W ą b rz e s k i® i K in a  

W Ą B R Z E Ź N O  ~  G R U D Z IĄ D Z K A

Szanownej m ojej Klienteli, Przyjacio ­

łom i Znajom ym , składam na te j dro­

dze serdeczne życzenia

Z D R O W E G O  i W E S O Ł E G O

NOW EGO  ROKU
M a k s y m ilja n  B e tle je w s k i

Hurtownia piw — W ąbrzeźno-

W szystkim Szanownym Odbior­
com życzliwym  i znajom ym  

życzę

Dosiego Roku
Stefon Klim ek

Tel- 51 W ąbrzeźno Rynek 18

W e s o łe g o  •

3 N o w e g o R o k u
^ 3 ż y c z y s w o je j S z a n o w n e j K lie n te li, P rz y -  

ja c io ło m  i Z n a jo m y m

K S A W E R Y  R Ó Ż Y Ń S K I 
mistrz stolarski

W ą b rz e ź n o —  u l. O g ro d o w a

#

#  W ąbrzeźno. #
# # # # # #
##########  ###########  ti #

S  ®  W s z y s tk im m o im P rz y ja c io ło m i N ie - ®  •

#  . . n /  #  p rz y ja c io ło m  ż y c z ę  w  @

«  Nowego Roku  s  o  NOW YM  ROKUl '
*  życzy wszystkim swoim Odbiór- #  ■ S f  w ie le  s z c z ę ś c ia  i p o m y ś ln o ś c i. /a  I

** cum , Przyjaciołom i Znajom ym  iz A r-W K 'ic iz ,

Wszędzie dziś gorzko ludziska się żalą 
Na ciężkie czasy, brak grosza, i biedę — 
To im się domy lub cale wsie palą, 
Niejeden ojców już postradał schedę.

Ktoby nie znał Szymańskiego, 
TSego od „Orla Iiialego(( ?

Gdzie się wszystkiego dostanie. 
Czy to panowie, czy panie.

Wyspać się można w hotelu, 
Jeżeli pieniądz w portfelu, 
Lub być w jego restauracji. 
Na obiedzie lub kolacji.

Gdy zaś wieczorna godzina, 
Mogą goście iść do Kina, 
By załatwiwszy swe sprawy, 

‘Przyjemnej użyć zabawy.

A gdy benzyny brakuje,

U niego się napompuje 
cfjyle, że Wsze samochody, 
W biegu mogą iść w zawody.

Za zaufanie i względy, 
Któremi się cieszę wszędy, 
Dziś Klienteli dziękuję, 
DOSIKGO KOKU WINSZUJĄ!

Oby lepszy od starego

Był dla odbiorcy każdego.
By Wszystkim s&c&ęście sprzyjało,

Od kłopotów zachowało. 

Na tern kończąc, jeszcze proszę, 

Do Was życzenie zanoszę'.
Nadal o mnie pamiętajcie.

Interes mój popierajcie!!.'

fR SZYMAŃSKI Z ŻONĄ

Szanownym m oim Odbiorcom, jakoteż  
Przyjaciołom i Znajom ym życzę na te j 

drodze szczęśliwego

N o w e g o R o k u
K. i U/. ZIĘTFIK  

W ąbrzeźno — Rynek

□

□

Swoim Gościom oraz wszystkim  
Sz. Odbiorcom  zasyłam życzenia  

DuSIcyO Roku  
W INCENTY LEW ANDOW SKI 

Wąbrzeźno — Kolejowa.

Restauracja —  Skład delikatesów  
i towarów kolonjalnych.

Serdeczne życzenia

Dosiego Roku 
składa swojej Klienteli, znajomym 

i krewnym

Władysław Stępniewski
Restauracja — Kościuszki 1

#  # = # # # # #  # # # # # # #  #  # # # # # # # #

# — -

Bronisław Grabowski
W ąbrzeźno.

Dosięga  Roku
z okazji

Nowego Roku zasyłam wszystkim moim 
Odbiorcom, Przyjaciołom i Znajomym, 
moje szczere życzenia: aby ten Nowy Rok 
był naprawdę rokiem szczęścia i dobrobytu 

K. GÓRALSKI
Hurtownia Tytoniowa — Wąbrzeźno.

Mojej Szan. Klienteli 
życzę zdrowego 
i szczęśliwego 

Nowego Roku!
M. BETLBJEWSKl, senjor

| N O W E G O  R O K U g
ż y c z y s w e j K lie n te li  g

:V : S T A N IS Ł A W  G R Z E G O R C Z Y K
K o le jo w a  6 9 . G -i

j

t

e

K o w a la -

m a s z y n is tę
z czeladnikiem na ordy- 

narję przyjmie od 1 
kwietnia 1931 roku

Maj. Niedźwiedź,
po w. Wąbrzeźno. j

W s z y s tk im  m o im  O d b io rc o m P rz y ­
ja c io ło m  i S y m p a ty k o m  z a s y ła m  z  

o k a ;  ji

NOW EGO  ROKU
ż y c z e n ia  w s z e lk ie j p o m y ś ln o ś c i.

IG N A C Y  P R Y L L

S k ła d T o w a ró w  K o lo n ja ln y c h

T e le fo n 1 5 W ą b rz e źn o —  G ru d z ią d z k a 1 .

□ O S IE G O R O K U

TOMASZ ŁĘGÓW SKI

Rynek Kowalewo Rynek

Skład Kolonjalny i Restauracja.

Z okazji Nowego Roku, zasyłam  
Szanownej Klienteli najserdeczniej­

sze życzenia.


